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Burzliwe demonstracje w Radzionkowie. Pożar okrętu atlantyckiego. 

Iłom ~~no~of DJ[~ ~olon~rnwał ~wa ID[i11i. 
Starosta zarządził wypłat~ dawnych zasiłków, 

Kat<>wice, 17 · listopada. (PAT) Przed 
urzędem gminnym w Radzionkowie do­
szło wczoraj do burzliwej demonstra­
cji z powodu 

obniżenia zasjłków bezrobotinym. 
Liczny tłum usiłował wtargnąć do urzę­
du gminnego, czemu przeszkodził od· 

dział polic "i. Ok()ło · 
~wustu demonstrant6w 

udało się na dwonec gdzie rzuciło się 
na ?OCiąg towarowy rabując trzy wa­
gony węgla. Policja przy użyciu broni 
z trudrm usunęła tłum. 

Podobny wypadek zdarzył się pod sta-

obrad Porządek dzienny 
poniedziałkowego posiedzenia Rady Ligi Narodów. 
Genewa. 17.II (tel. wł.) W przv- kiem skarg-a mniejszości w Iraku, 

sdv poniedziałek rozpoczyna sie nad wnio·sek 2"<lańskieg-o komisarza. Llg-i 
zwvczaine posiedzenie Rady Ligi Narodów co do kwestii w.alutowei 
Narodów. w Gdańsku i oficialne za~wierdzenie 

Na porzą.dku dziennym znaidu- wyboru g-dańskie{?"o komisarza. 
i·e sie w pierwszem mieiscu sorawa Pomiedzv sprawami oersonalne­
raoortu komisii Lvttona, na~te1rnie mj znai<luie sie miedzy inncmi mia­
skar!la niemieckich ae-rariuszv w rwwa)'lie niemieckieg-o sekretarza 
Polsce przeciwko rza.d_pwi polskie- stanu Trendelenburlla nJt stanowis­
mu, dalei konflikt porniedzv Para-, ko pods·ekretarza w sekretariacie Li 
ewai·em, a Boliwia. sprawa ureg-ulo- g-i Narodów. 
wania g-ranic oomiedzv Svria i Ira- -

L~tniczka Amy Johnson znalazła się! 
.Ksłężyco'\Vy lot na.d Saharą. 

Londyn, 17.11. (S.pecialna wla- cowei nocy przele.cieć nad Saharą. 
domo~ć Echa), Młoda !<>tniczka an- Miss Amy miała laclować po przde 

cją Rojca gdzie około 150 bezrol:Jotnych 
rzuciło się 

na Pociąg w ruchu 
i wyrzuciło z wagonów kilkana.ę.cie tonn 
węgla. Po południu przybył do Racłzionko 
wa starosta z Tarnowskich Gór który 

przyjął delegację bezrobotnych 
i przychylnie załatwił prośbę przyiwr6-
cenia dawnych zasiłków w krwocie 4 zł. 
dla rodziny i 2 zł. dla samotnego w ciągu 
tygodnia. 

Gandhi grozi znowu 
glodó-wką. 

Landvn, 17.r:i. (tel. wł.) Z Bom 
ba iu donoszą,, że Gandhi wvstosował 
ostatnio do Kongresu Ind vi:skicg-o 
·żadani·e, abv z dniem r.I. IQ.i.~ roku 
dopusZJCz·ono również d.o słynnej 
świa.tyni w Guruvag-u_r pariasów. 
Gdybv kongres indyj.ski sprzeciwił 
sie żadaniu Gandhieg-o, zamierza on 
z d1niem 1 stycznia 

rozpocząć drue:a e-łodówkę. 

Holenderski okręt pasażerski „P. C. Hooft" pojemności 15,000 tonn zapalił się podczu 
tępienia gazami trującemi szczurów. Wszystkie próby ugaszenia ·ognia zawiodły i okręt 

spłonąl doszczętnie na redzie amsterdamskiej. 

• 
ICOlłTROLA RAD Dl.UZllKAĄI 

ze strony instytucyj. kredytowych. 
W arsz::zn1a, 17 listopada. Instytucie 

kredytowe w rozmaitych stronach kraju 
postanowiły nawiązać ściślejszy kontakt 
ze soba dla zor<?anizowanła kontroli nad 
dłużnik.ami. " 

Chodzi mianowicie o to, ie brak tego 

rodzaju kontroli pozwala niektórym dłuż­
nikom korzystać z kredytów przekraczają 
cych 

Elektrownie będą zwolnione od pDdatków 
n.a okres 10 -lat„ gielska Amv Tohnson-Mollison wv- ccniu 

lq.dov.ra.ła wcZ'orai PO pillm:>cy . z.;1;00 mil ang"łelskJch iVarszaDJa, 17 listopada. -Min\'stcr-1 ju. Plan taki zosta1 już opracowany i bę· 
w młeiscowoścł Gao w N1amcY. . . slwo Przemysłu i Handlu zgłosi w naj- j dz.ie niebawem t)głoszony. 

ich zdolności płatnicze. 
lnicj:itywę w tym kle1unku podjęto w pc>­
wiecie opatowskim, gdzie 'instytucje finan­
sowe zobowiązały się do udzielania sobie 
wzajemnych informacyj o stanie z.acUuże 
nia poszczególnych klientów. Ogółnopol 
ski związek komunalnych kas oszczę.1n0-
ici popiera tę akcję, która obejmie c~raz 
dalsze powiaty. 

nad rzeka Nie-er. . Po P?łtt.dnrn w. T:'ondyn'.e nie by l bliższych dntach w Seimie projekt mtawv ww aWIK •' w..-,rnm!l!m~•Mifti1!111S1111!!ai::n:i•iamll!IEmE*WM1mnwll!!S1a11S1111111111mmi:m1:1:11111111„mu;im@m:m-•11!11w+&:;4A::s;:-Z%1:m„„ 
Wczo?!tf lotniczka odbvwała '!"e- ło zad.ce1 vv1adomosc1 Cl lctn'.czce. Za · - I k t .. ,- - p ·ekt te. • d •k ' ł 

z odziejem. 
występku. 

kordowy lot z Ane-1 ii do Kapsztadu; częto się już niepokoić o ie.i los, gc!v o p~pieranm I': e try lKaCJl. • rol : ~ D I ę Dl sa 000\Vym 
wvsta.rtowah z Oranu w Północne i z Gao nadeszta wiadomość o znale rozcią?a. na C'lły obszar panstwa ulgi 1 .uy":. y urz ' . .-• 
Afrvce a:bv korzysta iac z ksieżv- zieniu sie miss Mollison. przy'":1le1e. stosowane dotychczas de elek '· ·ReduL.cia pchnęła go na drogę ---ir ~o '.'li! trowm w okri:gach przemysłowych. '.J 

Prze·widuje on m!anowicie całkowite Wilno, 17 list.opada. Podczas btilu aka I Przeprowadzone dochoclzenM policyjnt 

HE BATKA W ELWE RZ• 
Kilkaset osób przewinęło się przez komnaty pałacowe. 

Warstawa) 17 listo-pada. Po przerwie 
wakacyjnej odbyła sił; wczoraj po polud· 
mu 

między innymi ks. nuncjusz Marmaggi, 
p1·emjer Prr~t"or, marsmHcowie Switalski 
i Raczkiewi'cz i ambasador Laroche. 

pierwsza w tym '}ez0nie Marszałek Piłsudeki bawił wśród go-
J1er~tka Marszałkowej Piłsudskiej w B-el· ści 
wedel'72. Przez komnaty pałacowe prze- blisko gofl.zinę, 
winęło e.i'ę w ciągu dwóch /loozin kilkaset zapoznając się z nowom:unowanym attaclie 
osób ze sfer rządowych, woj!lkowych, parl.a I wojskowymi państw obcych. 
mentamych i dyplomatycznych. Pri)hyli --

Nadużycia pienieżne w warszawskim magistracie. 
Jednego z egzekutorów aresztowano. 

Warszawa, 17.II. Władze miej­
skie w Warszawie wpad~y na trop 
nadużyć pienieżnvch. których do­
puszczał sie ieden z e~:t~kutorów. 

Fałszował on kwłtv 
I przvwłaszczał sobie. pieniadze. Se­
dzia śledczy wydał nakaz areszto­
wania. 

Osiedle dla bezdomnych i bezrobotnych. 

Z fntcJatywy Małżonki Marszałka Piłsudwego powstał komitet pomocy dlu besro. 
Lotnych i bezdomnych, który wyłomł spec jalnll sekcję, pozostającą pod kierow. 
nictwem pani Wiktorowej Leśniewskiej, a który wytknął scbie o zadanie zaopatrzie.. 
nie części h'ezdom'ay~ i bezrobotnych w działkl ogródkowe, ahy tym najbiedniej-
1zym pospieszyć s dortiźn11 pomocą. Wspomniana sekcja tak zwana sekcja ogródków 
CBiedla dla h~.~ych „ i - ~robotnych, uzys~ał«1., na terenach ~ństwowych koło 
rortu Bema 54 hektary ztem.1, na terenach WOJskowych przy sz'oSle powązkowrskiej 
około 200 hektarów , na terenach pól hie. lańskich około 35 łm. oraz przy mauzo. 
lt>um włoskjem .~koł<> 32: ba ziemi. Obszary te podzielone h~d'l na małe działki i od· 
dan·e b':zdoD,)nym i ~robotnym. N.arazie s:kcja pt'Zy~t~pi.ła do upra':"Y • i 1'1orania 
w1:1pomn1anych tieren6w przy pomocy trakto row. Na zd1ęcm nMZem widzuny jeden 

"" 
1 •tych traktor6'w przy pracy, obok kt6regb stoj4 członkinie flekcji. 

zwolnienie cd wszelkic!l podatków demickiego w K.a.synie Ofic-~rskiem areszto wykazało, :be Eydrygiewicz już pt"' ra-z dru 
na olcres 1 O-letni wany został pod zarzutem 1>kr a<ii:ienia dwóch (!i 

pod warunkiem zastosowania się elektrow torebek damskich n.ile jaki Michał Eydrygie kradnie na balach. 
' d d l 1 1 t r.•k ··· kra w1cz z.umieszkały przy nlicv, Su.bocz '!\Ir. 65. m o rzą owego Panu ee c ry11 ac11 · • \V swoim czasie zatrzymano go '.:ównie~ 

tm111mimlllliiElll:9llli!il:!~1111S:::?:11-!:!!DllBlllllllwtllr:3Z:!IJPW MP •••e&liiWW Mtt na gorącym uczynku krad7 ieży. 

W
. ~ i· liłiml·~ 11·~ ~rt2tn[lU'1n 1 Złodziejem s'l•.ił idę niedawno. Był przed · 10'0~ r11lu . J u r; 'ti. ==-;:~:·r:.~ :.~;;:;'!~~:.~·~;:.~ a q J· J . posadę i został bez pracy, To go zaprowa 

Optymistyczne przemówienie niemieckiego ministra. dziło 
na drogę wy„tępku. 

Berlin. 17 listopada. Minister gospo· I obiegu środków płatniczych i szybkość , •. 
d k. R d W b ld owi·e 0"brotn l~~;ążkowego. I Z dobrych czasow zachował stroJ wie 
ar 1 zeszy r. a!fm o , w m , . k • ·1· · ł t 

ł ·; b · OOJC..Z"lnego Wob 0 c t.,rch wszystkich oz,r. ·1k mc.,.ra c:iorowy, -tory umoz iwia mu ws ęp na wyg oszone1 na ze ramu "' . . , ~. · ~ , 1 I 
związku kupiectwa detalicznego N~e- ?1zyJą.c. -ze • • >& e. 
miec stwierdził, że już ob~cnie oo wie- •.• k,':Yz~·s OS1~ął na_tgłębs~ ~unkt Na ostatnim balu zla.pano go, gdy opr6ł: 
loletnim kr~nysie występuJa. '· Jeze11 we~nętrzne zaburzenia. gosp0da~ nial zrabowaną torebkę. 

pierwsze oznaki pewnej poprawy. cze n1e wpłyną na dalszy rozw6J, nastąpi 
Istnieje usprawiedlliwiona nadzieja, w nadch•1dzących miesią.cach p<>wolna po­

że te oznaki poprawy utrzymają, się w prawa svtuacji. 
najbliższych miesiącach i jeżeli nie zaj· MinistC'.r stwierdził dalej, że pr~gram 
dą. jakieś specjalne wydarzenia z nad- gosp.odar~zy rzą~u Rzesz~ w .właśc!wy;:i 
chodzącą wiosna wystąpi jeszcze bar- cza~11:: wprcwadz1ł zmnieJszen1e ohc1ą-!e11 
~ziej wyraźna zmiana ożywienie 1 ynJrn kJ-edytowego i obudził 
w svtuacji gospodarczej wa2niejszycl1 nową inicjatywę g0Si)odarcn1„ 
krajów a także i Niemiec. W zakończniu zapewnił-, it rząd Rze-

Min'ister wskaizał zwkszoza na po- szy nadal }·ęctzie otaczał opieką poszczc 
praiwę ceny surowców i nacLzwvczajnc g6lr1e e-nłęzie rrze..'llysłu, nie spuszcza.Hi'.'.! 

Aresztowanego Eydrygiewicza przekaza. 
no do dyspozycji władz !!J!dowych z poleee 
nia których Qsadzono go w więziicniu na 
ł.ukiszkach. 

• : ł 

w &WWW'. • 
Nie pijcie mleka 

nieprzegotowanego! uplynnienie rynków pienię.żnvch w naj- z oka debra 1..:tt '. ości. 
ważniejszych obszarach gosoodarczych -----=--=1:11:1mmma:11m=~-zm-==--------am111111m11m11!!m-­
świata jako pierwszą oznake zakończe­
nia się zjawisk kryzysowych i poczatek 
poprawv ~ospodlarczeJ. 

Uołvnnienie rynków pieniężnych już 
zaczeło sie przerzucać na rynek kaoita­
lowy, z.wla~zcza ooza. granicami Nie­
miec. Worawdzie w Niemozech o~ani­
c-zemia dewizowe utrudniaja związek z 
zagraniC1Znemi rynkami oieniężnemi. 
lee-z i niemiecki rynek pieniemv wvka­
zufe równoległy ruch do rynku zagra­
nicznego. 

Rcmniary, w jakich rynek kapitałowy 
będzie uczestniczył w odprawie sytuacji, 
pn:ypuszczalnie doznają znacznego zwięk­
szenia, gdyż wraz s wzmocnieniem i 
powrotem zaufania zmniejsza się tezaury­
zacja płt'niądza, zwiększa się s-zybkoś~ 
• „ +•U B f* *&' &&LłU 

Dolar I funt w Łodzi; 
Prywatnie dolar papierowy w żąda­

niu 8.90, w płaceniu 8.89; dolar złoty w 
żadaniu 8.98 w płaceniu 8.95: funt an· 
~ielski w tą.daniu 29.5& w płaceniu 
29.25: rubel z.loty w tądaniu 4.63, w 
płaceniu 4.61: marka w tąd:amiu 2.12, w 
płaceniu 2.11 i pół; za 1 OO franków 
francuskich w qdbntu 35.10, w p_łaceniu 35 

Japonji. 

Krajol>raz na wóChodzie wyspy Hondo, któ r~ miwiledził i zniuezył straszliwy tajf 11.Q 

OotychCHa ~czoo.V P.rz-e.ało lOOQ trup,6w. · 
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Zdarzenia i wypadki 
ubie~łe/ doby 

(-) Ottawskie układy oełn• Wtelkled Bry„ 
tan~ z do.mimami weszły w tyo\e ubiegłet no­
cy. Odt~d od lnnvch pańscw poblerar;e beda cła 
;tirz;ewidzlan~ w tych układach. 

,. 
, • ' (' o< .I • I I I, ~ •, '• .: ł<; • • • '!"" , '~ot}'',", •' ' ' ,,'"' • 1' A ., I' 

(~) \\oyjazd Trockiego z Konstantynopola 

Ofenzywa japońska w Mandiurji. 
Chińczycy stawiają zażarty opór. 

Tokio, 17.11. Z Mukdenu donoszą, te tny zniszczyła chiliskt linję okopów. 
Jtpol1skie dywizje na zach6d iDd, C!eika.ni w W walk.ach, które następt1ie rozgorzały• waięły 
lfB.ll<łbtji dokonały ~~ ~j ' udzia.ł eskadry lotnici,e powodo-j11:e ostatecznie 
U'njj obronn&j- woj~k ~ &en- Supil>- odwr6t wojak chińskich. które utraciły kilka 
~na. tysięcy zabitych. O!enzywa japońska dotarł~ 

Japailska. artyleria astawiona na przedmłe.. do s.tuji liuharhuia, gdzi4!. natknęła się na świe 
&c111 Cfmaru o. ~ Fuliardi po 4-dniawem , ty. opór duński. 
a'wałtownem. przygotowaniu artyleryjsldem. 

Sęd Najwyższy ogłosił motywy 
•Jrolia łlaacyj•e10 w proeesie Gorgonowej. 

Waran.wa.. 17wn. Sid Najw\ii-, dla s~dz.iów przysie~łvch oraz pomi 
śzv 02fosil' obs%:~rn~ uzasad·nfenre nięcie. w sentencii wvroku dokładne­
kasadi wvrokn ~da f)nVSi.e~h"'Ch w 1ra sformułowania działania przestep 
ł?"łośnvm nrncesłe Rftv Gor~onow.d~ cu~o Gorł?"onowei. 

Główne.mi motvwami UW"%f:i~-1 Wvnika z teg-o, że wvrok I instan 
dnienta lSKanrf kasacvinei bvfu. . di został znksionv tviko z przyczyn 

wadtrwe sformufowanfe nvtań formalnych. 
----it:a:•··---

W1.trąsający wypad.ek w stolicy. 

Zmiazdiona czaszka między walcami. 
WMna.wa, 11 lUiopad'a. Struszny wypa 

ffk wydarzył 11i~ pny aficy Nowolipie 20 
W 1fomu tym znajdnją ~ię elek.lryczmr ma· 
eł.-.... do których echodzą eię słuiąee • bi~ 
tmtą. 

Wieczorem przyhyła< do tych magli 20.. 
ł..>rfnia \farj•.1 St~pień. Gdy Wa;!fo hyły w 
t uclm. dziewczyna dl.ciała 

dołożyć kilka jeszcze ~twrił~<i„G 
bieliuty, 

ft. r ·by zaoszczę·: l;ti sobie '.?O gro~.r;y . flrrvni 
b to jednak " k niefortunni.-e, Żl' t ... i.fiła 
;; ':.nvą rod wa}c:e. 

25 „ letnia. 

Rozległ się przeraźliwy krzyk, a ki.;a. 
•lv "'·yłączono prąd i zatrzymano magiel, 
·7.iewczyna lt.-7.ała już 

ze straszli.wie zgniecwną glowq . 

Przybvły 11\l miejsce lekan pogotowia 
„1wit"rdził śmiero dziewczyny. 

Wie~ć o strasznym wypad·ku rozniosła 
' ~ię. f!lzyhko po całej dzicinicy. Zewsząd zhie 
~ły się służące, które tłumnie za]egły po· 
dwórzie i ulice. opłakując tragiczni~ :~marlą 
koleżankę. 

Zwłoki nieszczęśliwej dzi.ewczyny prz-e­
"'ieziono do proeektorjum. 

rocznica 
śmierci Stanisława Wyspiańskiego. 

Warszawa. 17.u. \V Z\\·ia.zku z f 27 bm. rozpocznie sie 
przvoada iaca 'v dniu 28-e:o bm. 2Ci·lt ogólnouolskJ ziazd literatów. 
tnia rocznica śmierci Wvspiańskie~ Przv udziale członków rzadu o<lsło­
~o. odbeda sie na terenie całei Pol- nieta ma bvć na domu przv ul. Mar 
~ki wielkie urocz\·stości poła,czone z iackiei, w którvm mieszkał przez 
v.·vstawieni;.·111 utworów \Vvsnlań- wi·ele lat Stanisław Vlvsniański, ta­
skieg-o. blica pamią.tkowa z wizerunk:ern 

G!ównvm punktem. uroczystości oo.etv. 
bedzie Kral ·,w, g:dzie w niedztele 

gaszono 
Do godziny 5-ej 
poząr przy ul. 

rano 

Brzezińskiej. 

na okreoie .,Prua" do DanJL WYwolaJ w M<>­
skwfo Olbrzymie wrażenie. Troclct mą wygfo­
Slić su-reg odt'iZYtów w Kopenhadze SztokhoJ„ 
rnie I Oslo Sowl-eckte sfery rzadzace obawia· 
ją się, te Trocki rna zamiar przekraść się do 
'RosJ I stanąś na c,zele rewutty 1)Tzedwto St. 
linowi. lóJ:t, 17 ll~topad:i. Ubiegłej nocy, o czem fabryka braQ.f ~rn 

d.oni'<isly dzii~nriikl poranne, wybuchł groźny. •Pt0n~a 4'Mr.cretat. 1-) Delegacja gdaliska zerwała rokowanłil 
g'<>Spodan:zc Z rz::td~m polsk im. uda ńSlk ZJtt!\• 
dał nl-etylko utrzvmanła ale I l>OW'lekszenla 
kontyngentów wwozowych bez· cła dla Woiine· 
vo Miasta. na co rząd polsk!ł nde mógł sle zJCOo 
dzić 

poża·r w fabryc'! bracd Cytryn przy ulicy Vll!"a!Z z maszyna.mi. r.,apasaml surowca. ! rnalter· 
Brze~ńskiej 50. Pozar mimo usił.n~ al{cił 8 od· ją.lami gotewemt. StraiY WY!'Zl\dzoo~ prze!D po­
działów straży ogniowej objąf cały trzypiętro- zar ~iegają pooad 100 OOO dolarów. 
wy budynek fabryki. oraii kiompleks iabudo- Ponłewd mur $Vałonej fa.bryki grozi za~ 
wań gos ';oda_rczych fabrykl. wyloodQZallllę i walemem si~ J)(llłcJa usuneła 1 kl!Jcu dant6w 
farbiarni~ zagrożonych rnl~s'Z'lc.at\ców któ~ w lfe7.hie 

(-) Nowv ambasador amerykański! w War· 
siza Me Rammot - Bel~ wnechał z Nowe~ 
.I01rku do Polski. 

(-) Władze sadowo--~ledcze ukończyły ~ 
noś~. związane z u~taleniem przyczyn katai;tro 
fy przy ulicy Krochmalnej. 

Walące się mury fabryki! Cytrynów zm-t- P,rzeszlo ~ rodzm ~nałaiz{y chwRowe sch.ro-
dżyły lllierucliom<>ści braci Jal1lk-0wskłcb fll'ZY nfenie Il swycll zn~omycb,. 
ulicy Lwowsktei 16. Parterowy d.rewniany do- JeMł obie się koni~ dłutisu ~~-Ja 
mek Jankowskich oraz stolarnia ich miottzkaiiców,, ZO$łart{ł-qn.l 11Jokowainf w domach 

fkspercd Po dokladnem zbadanm syituac.il 
ną milelscu, wyrazlili zgodniie aplnJe te przyozy 
mi tel katastrofy mot:ło być Jedynie magazyn.o­
wanie przez wlaściclell browaru na:lmlernel llo­
fol reczrnienla. w śplchrzu ~ n.a drui;mem f trze. 
cf.em pietrze. 

spłonęły doszcii:tnle. micei5ldch. Straty' wyrządzQl!e "' po$e!ijaoh hra-
Poza tern gruz uszkodzili powatnlie posesje <:i Janikom.rskich orari NOll"dwe1aweJ I ~ldtke-

11r:zy ulicy Lwowskiej l7 naletącą do Anny go wymsz;11 k'!lkadzl~łąt tysięcy łitotych 
kczmień rozsypany byl nforównom~ern.f.e Nor<lweg i Adolfa, Szmidta. Tę posesfę Jednak Dziś w J)ołn<!nie n.a terein 5Vc1foneJ fahrvM 

tak. że. iak ustalono. przy śolla111e szczytowe!, 
która runęła. mu9ialy sie zn,a3dować zwały ję~ 
.rr.dooJa ną wvs.oknś\)f IXJIWYżei dwu metrów. 
Napt'lr takrej masy lecz,mieni0 na ledna śolan„ 
spowodowal najpierw iel wybrzusze!ll!e (wygt,ę. 
cle). a następ.nie rumeci• mamo lei grubośCli de 
55 cm. 

(•d s;pa:lenia straż uchroniła. prt:v1bed11e svecĄalna komis.la techmczM, kt6-
Akcia ratunkowa trwała do ~dziny 5-eJ nad . re ZMmie sie osta.teczn~~ Wfśwle;tlen,!e.m ~rzy-

1anem. ixx:zem straż ocbechała. Nad zgl~szczam1 ~ZYl!lY 1"lłaru. 

:ednak pracował do godziny: 8-ei r:alliO Il od-I Fabryka Im~ Cytryn flatrudnla.ła ponad. !OO 
dziar straty robotników lct6r~y znaTetll sA~ be'! t>ra.cY, 

Proces P .P .S. „ Lewicy. 
Dalszy korowód świadków oskarżenia~ 

Jalde Ilości jęcz.mienł• znajd«>Waily się "lt 
chwili katałlttofy na druidem I trzedem piętrze 
śpk:hrza. 1rst.alł dopii:ro przeprowadzone w dał· 
szym ciągu dochodzenie Sl!dQIWo-l>ledcze. 

LOdt. 17 listopada. Diitew~ąty 2lkołel dziel\ 
procesu przeQilW'ko przywódcom PSP-lęwicv w 
Są!Clzie Okręgowym - roz.pooząl sie dalszern 
badaoiem ś.wi.adk!NI oskarżenia 

Zaipowietl:t przesluchanla przez sąd w dni.u 
dzisiejszym śwfad'ka Brylaka, lcłerownika l>rY­
irady polityczne1 Wydziału Śledczego w Łodzi. 
śoią~ęta na saJi: sporo publiicznośdi. Zeznania 
tego świndk.a, bedace w <ywo(nn rodzaju ukoro­
!iO\va.nJern teg<>1 C'O dotąd l>Owiedtle.Lt tun.kc}o• 
nartusze poilioCfi - wzbud1ily duże z.a.~nten.'So­

wani.e wśród puh1icznośol. Równlet ława o­
brofJcńw przykłada do tych ~e1natl wiele wav.t. 

Po otwarciu l)brad sado-wych przez włcepre· 
zesa - sędziego mni.cza - przed natkam! sta­
je śwfa<lek Cbmfelet:kl - funkc>0nartusz po. 
lkji. potrm ~w!•iidkC>\\1C Po1ak i Łakomski. 

Wszyscy trzej w zez.nanłacb swoloh mń­

\ ia o pos1c?e<:?ól"Wr ns krurionych. daiac \V>ra7 
Lch dz;i·ataln~cl w PP$-lewfcy styczności z pair 
tją komunls.tyC"Zną i wres1cle wspomillla1ą o o· 
koHcznokfach tch aresztowanla-

()ka~1je s ię. że przy arec;ztowaniacb oska.r· 
ionrch ;r,noa.Jez.;ono dut..a ilość materjalu obc!n· 
iaJnccgo, 

Na<;te-pme bad:ml s~ przez Sąii śvńadloo­
w ie; Torzeck'. Erltng i Szafrański Wo:zyscv w 
zeznaniach swych 1>otwicrdz;af11 dane. przyto-

~2-0ne w akcie oskartenia. w stosunku do po­
szczegófn}'\;h oskartoinych. 

Badan1 w Pierwszej części ~sle.lszeio dnfa 
~wladkowi.e przybyli na proces z prow1ncli 
m6wta o duafalnośoi oskarżonych 

Osoba odpow!edzia.ln4 ze strony tfurmy Ha· 
be-rt>usch i Schit:l e zia JtrZYIDY\Wlnle w nale­
ty't,·m stanile urz11dzeń br<YWaru, z.godnie z p~a. 
nem orumntowvm iest dyrektor teclmfozny Jl 
Wacław Czarko\\ '>łri 

(_) Na posiedzeniu senatu P<iJritechni!kt Wu. 
szaws:;iei wypow;edziano się Jcdnomy~lnh 
przeci\\"ko pro1">ktowi zmJaoy ustąiwy akade· 
mlckieJ . 

w różnyt>b miastach Qzecz)'pOspołltel,. (-) W Mjniisterst<wi!e Skarbu toozyły si• 
Wspominają JJ działalności P. P. 8.-teW'iGy w nadal ot-rady nad losem Zalkla<lów Schelible-ra 
związku z pracami przedwyoorczemi do Se.tmu I W obradach brał ud1ial przedstaW'iciel firmy 
1 Senatu I stW'ier;lzają. tie nia wiecach tel adwokat Oolk1'.llf!t prze~.,.u11wicriel wloskieo „Ban· 

. . . , ca Commercfa~<i' Toepl1tt:z. przedistawldetl Banki 
partll przewazn1e przemawiali cizlor.lrn· Gospodarstwa Kra jowego b. włceminaS!ter dll', 
wie partii lrnmundstycznel wz.nosząc hasła ao- Kożuchow-;.ki nra~ wiceminister Koc. 
tYPaństwowe. Rokowania te nie zostały dotąd ukol'cwne, 

Według zemań tych świadków, . członko- al e <;!>0d7.iewać się M~eżv do6śc:iia do jaktegokoł 
wiek wyni\ku. w oiaiu bie:!ą.cego tysrodnia, 

wie czynni P. P. S-lewicy w wielu wypadkach gdV"t rokn1acv zda ją soh!e SllJT'awe z tego te 
bylf członkami K.P.P. Stąd też władze ~zple- w poniC<!:dall!'k 19 h . m UJ>łvwa rermin WJ'· 
czeństwa mają o nich ścisłe informacje, byli POWi('d 7.en:a robotnikom pracv w mikła<lach 

.. ~cheiblera I Orolirnana„. Rokowania w \\laK• 
bowiem notowani w kartotekach jako komuni- sza wie d-0tyC2.ą pr11·dewi:;zvs t1kiem spost>l>u za. 
śc; i często przytrzymywani w urzędzie śled- be>Znle-czenfa na leż1«1ści Banku OOSit>od~VW. 
czym - jako podejrzani o różne działalności KraJQwego. w firmfo Scheibler L Grohmalll. k1órf 
antypaństwowe. sięg;>ja około 2.5 mfl jona dol:::irów. oraiz !llalleł· 

no~ci 1;ka<l>u państwa 
Badanie świadka Szafra{lskiego trwa.. Na· Pozatem chotJ,zi f' zabezpieczente kredytt 

stępme sąd prześłueha dziś dalszych świadków \ldzoiel-0ne~o 1>rz.n Pati\( Polski 
oskarżenia, a mianowicie Langlewicza, Oleń- Sytuacja Nbotniil<ów Zjed·no.czonych Zakła· 

dów Przem~·s!owvch K Scheiblera i L Qrob-
kiewicza. Welka, Draganowskiego, Szczy~ła. ~:1 została WTestcle do pe'Winego sto.pnia wy. 
Bordoła, Grodzkiego i Rowińskiego. Ogółf'm :aśnmna. 
przesłuchanych będzie 14 §wiadków Df& lie.zą.e · 0~ )ak f!'f!>Tl"\.Ują :ziwd~zkf TObotnfcrlc. zakfa. 

dy ws.oomnfane! Y/.my bę<la, na <t>ewien okres 
aspiranta Brylaka, dla priesluchania lttórt>go C'.zasu tmieruct1or.1'1J~"tl'.: , zaś W&ZY'Scv robotnlcf 
zarezerwowano czas popollldnio'wY. (zgodnie z naszeml infOll'ma.cja.mi z przed kU· 

\-1l dni) otrzyma.ją Jrart:v r.a zaipomogi z Fundu-

Ni e O. Słf OZ1 na kob;eta y adla Z łramwa1·u sz~,~==~~nie warsztatów .:z. z. P '" 
.i W p · ' Sc~e1~1era i l . Grohm3nei" pnewndozlaine Jest Ila 

N • • h 1•1 k W'7 1•- p . krotki okret1 c1ąsu O Ne iednaik wfadomo.. a ... wyzszy UC y I W'1rO ~ron r.r6Cl ogotowia Ratunkowego. IIDWo;: J:"OIJJQZye<Je f·i·rmy przewfdYWaĆ bed• 
".I . . „. Lódź, 17.11. W dniu wczorajszym, o godzi· f ~1eeiona wozem do mUl'U odniosła obratenf& znfżke r>l<- ' robntn!czyocli o 15 prooetyt. 

Sąd 
k • b J K • łk k• is•u (-) M„ ''lte.rsotwo O~clcf Spmeczn.ed pri;&o S 82UjC\CJ • pOS 8 W18 OWS lego. nie 9 wiecz6r na Pacu Kościelnym wypadła z klatki piersiowej I .głowy 24-letnia Hinda Hof. kazało wojewodom 507 000 z:?otvch na zatrnd• 

• . . . tramwaju 50-letnia Estera Berliner, żon.a ma- man, kra~wa, zamieszkała w wymieJ,\ionym nial':ie bezreootn~. ·h w li.stO'J)ad.z:ie 
Warszawa. ·17 listopada. S~d Na.jwyższ.y w ~ ~zes.ma 1!>30 r. I p~zcwioez~ony d.o wiezienia lana, zamieszkała przy ulicy Pieprzowej 10. domu. Ofierze wypadku udzielił pomocy le- (-) W dnia-;:h nauhli?;~zych ulraiże ~ t'f\Z1'0-

Warszawie, do którego dotacta w końcu paź- WOJSkr<We~o w ~rz~ŚOIU, .gdz.1e J>OIZOStawar ra- Berlinerowa wleczona deską ochronną na karz miejskiego pogotowia ratmikowego. rzad7.enle mlni-stra 1)pleld Sp1fecznej. na Pod· 
liłtttnika b. r. SJ)!aWa Tctsacl! wyroku -z.ee.iw iem z Innymi UW1ęzJCJa'lyn1 posłami przez caly sfawi·e lctńrego dot~rcl" "Za.sowa taksa opła; u 

y• · • • 
1 

• • • przestrzeni kilku metrów odniosła ogólne obra • • ~rodlkł l eikar~kfe w a'Otek.o'Ch obniżona .Zl05tanle 
~ Ja.nowi Kwiatkowskiemu, l> posfowi w KJ.a· c:za·s, t. !. do o~tmch dm listopada 1930 r. Na- żenią ciała. Poszkodowanej udzielił pomocy l&- • 0 IO d.- 15 oroc. Roz1>0roządz-te to we;dz"e w 
1'.l• Natodr>wym w łataclr 1928 do- 1930 ucby!a ~tępnie b;ir! więziony . I karz pogotowia ratunkowego. Na ulicy Brzezińsklej Ui!iłował pozbawi~ się ~cle z dll14 t>m 1- J?o grudnia. 
W>'T~k Sądu A.pelacyjnete> t przekuał spraw\! przez trzy miesiące w Stąrogardz1e. w podwórzu przv ulicy Pomor k' j 93 życia przez wypicie jodYJlY 29-letńl · Stanisław (-) W nontedzlil!ek . J 4 b· m .• \1'Ybuchr ,,, 
efo nl!.pa~n:enia przez Sąd Apelacyjny w łmtyrr. Obecmoe Sąd Najwyższy uchy!il wyrok Są· · s ie ' flrzy 'flarczak. bezrobotny, zamjęsżkały w Jeżowie. 'f4l.TSzfataMi miel~kich <;trajk z; raaJi wydamda no 
kł d .1.- b t K wi I • · nk W:Vch mrvhl7-eń p.rzez mgarlstrat m. Łob:L w s - a zie sędznvw. du Ape!acyjn1::go, skazujący . pas a wiat· D~sp.era~o ekarz .pogotoW'la ratu owego u- Jru;(.."t~f ~"'~" warunków pracy 

1 
t>łacy w 

B. pas. Kwi·aekowski ws taf uwlezfony dn. frowc.;klego. LEC 7. NIC A dzielił piel'i\"szej pomocy. dn.!"'.i '1.!c7zy a iqr.r ·t) stra~ za'famail si~ 1 roibo, . 

Choro, b OCZU i • • • nicv P•~""-•ap.ilf ci.., :""'l:::v ną wairunkaieh, Sita· 

ĄOlłDElłłTVO lłA WESELU. 
Zbrodniarzy aresztowano. 

lódż. 17 listopada. Wczorai wieczo-
1em we wsi Wardrv.n. g:minv Brójce 
powiatu fódzkiego. na weselu został 
poktntv nożami niejaki 30-letni lzvdor 
vVilam. 

Nieszczdliwego, któremu w kilku 

~icjscach złamano czaszkę przewie­
ziono. w stanie bez.nadziejrnym do 
szpitala w Łodzi Sprawców zabójstwa 

aresztowano. 
S~ niemi bra..:ia Stanisław i Marian 
Klepacze oraz Antoni Kisiel. 

......... . ,, .. - ·---

se •ta;emi łóikaml 
DOKTORA 

DOl~CHINA. 
la. Piotrkowaka Nr. 90, 

tel. 221•72. 
Vrsyimu: e 11ę ckonch wr1111gat"•T•b 
ornhyw111!1 w l•nn1ay ,o„eraeie eta 

takte ohoryeh pnychotl"ll•T•h. 
Q - 1 ; ocł 4 - 7 • 061. 

'I whnvch ~"'>.ez maŃl°':"VI 
W bójce ~Y ul!~ l.agl~wnfekiej zo~tal \ (-·-) Przewodnfczacv w;'dJz;llału kamo . od· 

d~tkliwie poturbowany Lęot\ Starcz~k, niewia· v.~:lawr7e~() " :d11 ()krę;mw~go. w Łodz.1 so-
l domego miejsca u.m1esz'kanla. dzia M;tircel! W~!eck!.. o.rre111•es110ny ~taje "' 
, · sta110W'Jsko fędzte~o Sądu Okręgowego w \\'ar· 

........---.-. <:,za wte 

ZYCIE PABJAtłlC. 

Kto b~dzie prezydentem miasta? 
Pabjanil'~ dnis 17 listopada.. Kto zajl więk~zy hodajż,c ruch kołowy. W 1JeD apQ 

I mie fole-I pTazydenta m. Pahjarnic. po ewwit. sóh Mapsll\.11 pragni<e ruch ten µrzeeunąl 
____________________ ,_ _____ IZllll ___________________________ ustąpieniu obecne~o prezydenta p. A. Orłow na ncYwo-wyhn1kowaną ul. Legjo

1

ów dl• 

1-••e ZłłOOŁO ZEO ~RKÓ W ]g~ skiP~o - oto <prawa, która aheorbuj-~ mieM odciążenia pry'ncypa.lnej ulicy mia,ta. 
~aJ<:Hrslueh I budzików. Kteszonlcowe a wteczne1 NI• b"dlłcl• l•lrkom„łlaal Ili kańi-ów m . Pabfanic.. W roku przy9Złym cała ulica L ·~J.ODÓ1' 
~kłem w ko t11tn1' parancj" wyregulowanym NIE KUPUJCIF. WY OPOW WĄ'fVU'llYCH d d b b J 
a łt ie strtecacym cyferblatem t.95, us, u, u t>AMtE'fAJCIE. ie r„ •• ,..,~1vwy Najwięoej smns. - jak twier ą o rze ę zie wybmkowa.rftl i oddana do uż> tk.u ru 
lJI.. as. N11 reko d1U11skl lub męski a .es. a, u, Ul. 2f •• p R J M E H O 5 •• poinfonnowani - pMiarła p. Wenrllf..r - chu kołoweJ?o - ci~żarowego. , 
t1;C21tltf fM, I lł. bem1kl od •ł. 1. Fabr. aegarlt~ 
„cx:aoso:nn:'l':a.E" o44s. ł.64t, f't9trkowllka us m.ai" iui utaioa" •p a'ę el<o a-.flepaae a aa:l•p••J"c„. prP7.PA wla&C'j('if'li nif>nt('homo~ci, b. radny Przy brukowaniu ulicy, oprócz /l\cho-

Hf'!"'"rar.ja na mte.1scu. m. Pahianic. P. Wem11tt WTH ze swoimi wych ·hnikarzy, pracuje około 

•--------------------~----------=-----------------.---•• adhnrn!ami 11toi w 011trej opozycji d1> obPI' 200 robotników, s roh6t pub1i'cut)cli 
DR. MEO. 

•IEWIA*llCI 
•1. Andraeia 5. TeL tst-40. 

r 'hotohJ •kÓl1te. •eneeyenf' ł au.eaopłtiowr 
t"rllyJm1*J• ód I Io U I od I do t pp. W ałedalelt 

"1et• .., ·-· Ol). 

Dr. med. 

L. •1TECKI 
elaoroltł łlk'a-u.•• we••'7•••• 

•oes opici ewe. 
NA. WRo·r '~. tei . "HS-11 

f'r.y,rrh1,'9 od ~-10 N.DO I CMS ... „ •ca. 
• .,.,"".,... • fwttt• o<1 a ~ ~ • oot. 

Dr. ••cl. 
• GLAZEll 

CLetołtr •k4ł'•• I •••eJ'YCD• 
Zte1ona 6„ tel. 1s5„4g 

• . , .,, "ft\ł>„ 11'1 ) i - 'J 4)lf 1 - liił. „, ~· 
IJOt<TóR 

H• lł6*ARElł 
N~rut 1w•••• ~. Te•. 128·98 

Cho. oby1 w•a•rrc•n• aaeqfłpłełewe 
ł •116l'ft9. 

fnrl1111d•J1lł 1-Ul.rau łJ...a n" 

Dr. ••d. 
DEllAAll 

Choroby •k•rae, weneryctaa 
i mec:zopłci•••· 

Cegielniana 1 S tel. 149 Ol 
Pr1ytDl1ll• ...S ir•<ls1ay ~ ... l <t• Il••! 1 od 4·e1 de S.. 

„ •iedri•łt ~wiel• ~ retfliay -J,...~ de I·• 

DR. MED. 
FELDĄAR 

••u•••r. sJuekołol' 
przeprowadził się na 
Zawadzką to. 

t'ELEFON 155·'1 1n,1m••• od '*-l'.l , ifo 3-5 
OO PO 

Komunikacja Autobusowa 

ŁODZ-8R7.EZINY 
4utobWJJ> do 81".<e&Ul gdebodq • PQIROJU łria.ell1!go 
pn51 Ul. Bn.ezlllaltleJ Nr. U4. Od.iaza co &•"1AIJlt. po 

~11'Dl' oo ACO<b.. 8-eJ rano do 21~•J tneca. · 

l>otaMI tramwaJaJnj Nr. 1 I a. 

I 
MflT{)(. Yl\I OWE .:yllndry ullłule, lllOtocykle 
naprawia Zakład Slu'!ar,ko • Mechaniczny S 
D(}m1nlak Plotrkowo:ka I 16 

OTOl\\ANV skrr.ynkowe, t41p.cz.any, letankl 
krzesta deb1>w~ - robota solldn"" warunki do­
godne Ceny niskie. Ktlłflskl~go 160. Priet· 
:!złec"1 

nee:o Mairi1<tr11tu. a w epec.~lności do prezy Należy doclać, f.:o!J sprawa brukowania ni. 
iJ „nta p. A. OrłoWF1dej?'P. Leitionów nięimie sł4' już od hit 5·ciu. W cił 

Na 11knt..-k Q'farań p. Wa'llcłlera u wył- ~ teo!?o eałeir:o CZMU l\faixi•trut ~l'iąizał od 
u:ych władz, Ma1?i11trat ełtlle i ey11•.-matyC".z• właśC"irieli niemchomośei tak zwany poda 
nie nawieodzanv bvwa przez różnego rodzaju t""k łnwłlt!tycy.fny t pieni11r!z„ m„v„k 11n1" s te 

knmisfP. lrt11trnrv;no • rP.Wi=v~. go tytułu miruit przeznaeT.vc no lmdowę nll 
Frezvclent Orłow«ki. który u wład:r. wy! cy Le~.ionów - rozchodował ba inne Cttla 

Qzvrh cie~zy 11it; dohriJ op1n1ę. ni.ana za flopilc"To pod naciskit'!l'll władz przełoźony ~)J 
miaro 1~ąpie i ITT'Uf"'· reprezi'fttowan11 \fajl'irnat zdecydował ei„ nareszcie :r; 5-cł• 
T•rlez p. W t"n1Jlera zabiega o rozwiązani~ letntem opótnieniem na rcnpoczęei"e robt\it 
obPr.nej Rady Miej.•ldc!j i rozpWU1ie no- hn1k„~1drh. 
"vrh wvborów. ===am=m1m11m _______ m:.11_m:i_ 

:-:KLEP, dobrze prosperujący, pokój, kuch· 
nia, towar urządzenioe sprzel!t1m ta.nio, a po 
\\'Odu wyjazdu. . Ruda Ptlbjanicka • Ląko­
wa 17. Nitecki. 

Zn hic-~ te - ja\ dotycłttt.u - nłlf' 
l..AGIJBIONO legitymacji;i wydaną vr Fun· •la:~ pontvwnero rf':r.nltatu, mimo upływu 
du,om Be-zrohocia n.a nazwisko Edwarda ~'1tf„ncfi Rady 1 P.Yagirtr'9tn. 

Tragedja nieszczęśliwego 
ucznia. 

PO:-iZI I KlfJĘ pokoju i oddzlf'hJPm, uiekr~ 
pują.<'em ~jściem w okolicy Pl. Reymonta 
lub Rz!!OWQki„i ()f..-rty d<> Achninił'lr i-ji 
.F.cht1" "nh „JQ27". 

H'RTTKOWANTE UUCY l.EGJONóW. 
Pahfrmł<'e. Jnia 11 lMtnptrda. Od paru 

dnj prowarb.one tJ• w przy~pi-zonem tem· 
Jllt" praefl przygotnwaw~e do bn1kowanb 
ni. T ..-~Jonów. Jm2Ml'ł w rokii bbżącym 

.-ltOKńWNA Kazimiera uJ. Wacła;va P, z~· Ma:'11łTl!lt ma. ~~iC' W\"h~1lcowa! 

Ze Lwowa donoszą.: 

hqa łl"Jńtymai-ję zapnmoe:ową wyd. w toibt I orlrinek od n1ed11wno "'"''"t"łieJ uli· 
1 PO~ Ol>l..1 likwida<'ji b i.inio "'.l'rwdam · • 

1 
(..f SpóM.zi„lczej do ul. Puła11kieJ?;o, odpo-

t•atefony szafko~ i walizkuwo 111. Cm.entJ1.r RUDKA do eprz.eda·nia dla szewca !ob oa w;arJafący odpowif'dnif'mU odcinkowi nltcy 
ua Nr. l (akJep tytoW.oWZJ; J warzvwa ul. Przedzalniana 3.S.. ~ 2nmkowej, na kt.6rei konoentrułe 1iG 11.J 

W Winnikach popełnił samob6-;„ 
stwo prze zastrzelenie sle z ttwol· 
w~ru Władvsław Buszczak. uczc~ 
VII kl. e-lmn„ svn mleiscoweli?'O vo­
spodarza. Przvczvna samobóistw1 
te'fo młodzieńca bvła nft.u1eczaln~ 
2"ruźlica .. n.a która denat 

cierpiał od kilku lat. 
Samob6istwo to wvwl\bło ~ 

.Winnikach silne :wrażenie, , · 



... ECH O" 
; 

KLASZTORY KRAINY ŚRODKA.. 
Nieludz~a. pr.ó · 

EGZAĄIR "111CHOW BUDD~JłlCICH. 
. Pekin &O ZUto,_m:te. ,.,.,yeb mnichów. Pouazególnemi grupami 

N 1ezwykle ci-e.kawą uroczyatokią jest porozchodz~li •io po okolicznych HiBZ'lo 
a~t wyśw~Joen~a .mni'ch~w buddyjskich. jb rach, z których przybyli. I tam narmz­
k ·~~o byh~my sWiad.kanu w kla.eztorze ~-po- cie, w ciezy pięknych loaów, które w Chi­
bhzu. Pekm~. • • nach wszędrla otaczają klaeztory, odpocząć 

uw.zglodnła st, earopejakie 'WWOl'f • Twor.zy 
to dziwMIZtle kontrasty, jak npn. gdy p· 
ft':l'otycmy ~ęg Buddy wznosi ai~ ua pod. 
~U. pnypominającem ołnu,z, na 
którym widnie~ nereg naczy-6. pOMJżków, 
czarek t L p. akooeoryj, stanowiąc.ych do 
d:tłk.owe ezczeg6ły kultu bnddyjAA:ie.go. 

i~'lo/ lltl lóa: l'/PIJ;'O/lJe 
DOWd „ ~ ~ W'YD'Obowet tobl~ttd 

T~ 'oa• lf!~łZ:4' bOl.c. NlcstltOdlllll'f ~serce. 
toledke I '8oll'l'dl Of90l\ÓW. \orOt>ulck- I OfletlOt'IOJ. 

de* '""' ~ hdołdt w tM~IJYIP -·~ł 

' .1 
' 

_N_1e nale~y .przyp~~· że łyc1": mm· mogli po m~ących dniach próby. 
<'how buddyJ8'kich op:era 0SJ.ę• wyłącznie . Oryginalne wrażenie spraw~, że w dzi 

ewlBO orY11lao1oydl tatlfet8 l~lllL 

0o "°~ WC ~ f'Pl~a(ft. ,, ' 

na wyrzeczeniu się swł.ata. 111ejezych Chinach nawet w budowi'e śwlątyt 
Przechodzą 'll1em.a.I ten sam okres przygoto 

Grzy bowsk.l. 
'Wd'trz'?l**bE I 

\\otłwczy, oo 2lakonnicy ch!'Z-'kijań"Cy. Za· 
równo w Tybecie, l\'Ion~olji i Chinach, 
stw;erfłzić to rroożna przy dłuższym pobycie 
w jf'nnvm z ich kJasztorów. 

Chińczvcy jcszcr.e w wieku dziecięcym 
wstępuiq do inrematu kbsztome11:0, a nau 
ka przv"'7łep;o r.akon111ika hudflviialciego trwa 
dfo..,;~ lata. Nie kończy l!'ię ierłimk na tem. 
l'ryb żve;a pn:yszlee:o mnicha po ukończe 
;ju FtucHów jest już żvciem „hoszanga". 
k cz przeiiići mu0 j je"ZCz'C 

. trudny egzamtn tymcz.a..łOW)', 
i. po nłm - Ol't.ateonny, aby przystąpić (Io 
wvświęcenia. W okres~e ~e8ciotyJ?0<lnio· 
wym, ponrzedza.i11cym tę chw:lę uroczystą, 
wszy"cy łcannv1foci wraz z zakonnikami od 
prawi:dą zwykłe modły dniem i nocą. Na· 
01?ól w tym ok>'~ie 111ietyle in.Z chodzi o 
~cl(\hvrie potr1f'hnt>i dl.a pow"lania wiedzy, 
1lia o wnraw!fflliie się w uci<J:Wwe d\i orga 
nimm ćw:czf'nia morllltewne. trwaiace cała 
tłohe, '1. kr0tlrif'mi tvlko PT"T.P-rwami rlla on 
por.'7."'1'1KU. Przv~li zalconnicv są w tvm 
ok""' ie ta:k WV<'i7et'J'liini, iż ni'e je!<'f r~d 
l r>~!>ia - in~ ~.:i.RT7'""'fl i:;ię to mtatn;o w 
'k ~<>7ttnrre wpobliżu Pekinu, że niektórzy 
z nlch 

przvp"virić to musZQ żw·r,pm. 
Sarn akt poświęec>T'ltt po cllugim okre 

si'e nróhnvrn 11t:mfl'Wił imponuiącą uroc-Ly· 
stość, na którą ziechali s.ię zakonnicv i za 
konn=ce 'Z Hcznych kla„ztorów w okol;cy. 

Przy pietwflzvch hlwk.ac.h poran kt.l na 
czele imponuiące,!!o nochodu ukazał 11~ę ia 
kn rif"l"WQZY i nac7..«"l'nv eirzarninator pTZlf"ło 
żonv lfcla!lzfon1 Tje • tai • sze, którv rzad 
ko rnn~rza wI~s.ne apartam~nta, położone 
n..i 1ihoczu. 

·:je • tai • sze ubrany był 
te szerolci płaszcz pom.a'f'.lf·ńrzOtoy 

i 00•1vif' teo:oż koloru. Za nim kroczyli 
naj„1:i·1i zakonn'c"· kl.a.--zt:orn. 

. J'„,•l1ód zwolna: r.; po'"~S!'.ą i irocln~cłą 
p~!l7'f'11l pocl opuszczon.-mi ii:ołę7.fami !!ta 
1 yrl1 drzew it?ln.stych, zrlohiących piF•knie 
pofoion'I' na 11h0<''1.11 itórskiem tarM k laFiz· 
tomy. Po mi:ri;*'ciu tRra ·u nrocesja ukryła 
~i~ w mroku i cir:r.v świątytni. 

Tuta.i u stón olhrzymi·eg-o złocone1?0 po· 
~ąiru Bnddv oob,·i•t Eię właściwa uroczv~to~ 
- akt wrśw;e-c~.nia, a zar:u:em za~ł~1żona 
nairroo.a z.a długi okres nauki i męczącycl1 

przv'!'O'łowań. 

Z:momoca roz~1Jone~o końca ~b.!iro 
prę·u kan:r;:tll"<!'!!!.'O na wygolonych czas7Jkach 
nowych mnichów 

wypalOno trzy rzędy g'ębokicli 
otworów, 

po których jut na cale życie pozostaną wido 
czne blizny. . 

Dnia następne.go zwołaiono tłum no-

Trening narciarski bez śniegu. 

/a~ra'mcą zdobyły prawo ohyw::ildslwn kursy narcj\ir,,.kie w salach gimnW'tycz­
uych. Dopiero ostatni etap ćwiczeń odbywa sił,! na prawdziw}m śniegu. U góry : 
:i) ćwiczenie ws•ępno do obrotu. Wzl\iemn<> podtrzymywanie chroni przed upadkiem. 
2) Nauczyciel objaśnia hamo.,.,,\l'aie. U dołu: 3) Nauka wstawania po upad·ku, 

4) Ćwiczenie obrotowe. 

Poczciwi idealiści nie 
.„ , . t! 

maJą szczęsc1a.·j1 
Przykra nauczko.~ «.,,,\) 

Znany !djetonist.a tr&L. ... ueiki Cłement aciec sit do siły, ... ·;·::.;·i 
Vautel wypowiada w „Le Journal„ n.a te- a.żeby .Pl"Zywrocić porządek w łwi'e'tem 
mat krwawych wvpadków w Genewie re- mieście pokoJu. 1 dlatego niech mi wolne 
fleksje, zastuguj.ące za~~te na uwag~ royt btdzie stwierd~ić co następuje: , , . 
zagorzałych pacyfistów: Primo: 'l'łlu:m jest zaw!łze w~e 

• .• Krew pa;>łynęła n.a bruku G<!n~wy„. impulsywny . l· podlega lllieprzewid!zianym 
11 1abitych, 60 mmnych„. a w perspel{_ wybuchom namiętności. 
tywic o~ł~~ie st.a.nu oblężenia w stolicy Secundo: Arbitra:.ł. w takicll 'mach 
pa.cvfizmu. . jest niewykonalny, bo 1 ~cią ri.rłJw. 

Poczciwi ~('!ftHćcl , wierzą.cy w bratel'. no prezydent Ligi Narodów, jak i ćały"jej 
stwo ludów i tu<lzi, nit- ma.fa '87.rz~<'fll aparat na'PrMmo byłby u.si~ · uśrtiłe. 
od pP.Wtleg-n cr.asu. Ale szc'lytern wsr.yst- rzy6 rozruclly, choćby J'7JUcl1 nawet -
kiego, to huk d1iał o dwa kroki od drze- ~al, ·,„'-

wa oliWTieiro, .z:tszC'le<pioneir,o pf'IR'lj 81POSto. wszystkie protok'6ły ps.cyffstyczne. 
łów nows7echTI!!'!lO ror.broleni.!I... Tertio: Rywają momenty, w których 

Jeden i a?MfoMw mistv~u Jocar- chcąc nie chcąc, tneba się' uclek"M tło 
TlMic::kieP.'O o~wia.(kzvł T"'1i wnmwd-ii~~ T.fJ!lł broni m:iterl8ln~f. jako nltłmartttło. ~ 
Nror. nie ma nie WM">lihH·~ z t~ pm:'ll'o. pieTo potem mol?'ą naat~p-1~ wyfaśn4enła. 
wa.nfa rrooną ~ra~ któr<"ł nie możnn . A te niewątpliwe 'j)eWtlfkł musimy r.a. 
nrreiiM:~ na rl:-m em·of)Plc::ki. po11irwaf sto!rowa~ nie-tylko n11 te-r~ie ~enewskim, 
zaifrie lwłn wewnefrZTHl !mr?wa ~7.Wrd 1tle równi~ t-uropej~!m f śwłałOwYm 
carH. łvfożemv wiPc ZMhow16 niernaru· bez W'l.J?'l~du na to, ·czv chodzf o Vłł~rd 
~f)"il ti:ti<!7!l. ""!l"~rł':o:•vr7n::t wir:i~ w 'fl'T"7V. i ni<'T'lnwiki h'Yk~l<ne. ~ młę<lzvn~l"lldowe. 
<:...7l";f._ kt6ra poło:!y kres panown.niu ~iłv (Mvbv nie krew fll"'!~hunĄ, f'<\kt11Silbvm słt 

i t. n. ~mv'it••(h:i~. t• Je-!!1 to ~m1MllTI~ 1rtw1'11. 
'T'::i'k ! Ale tymczasem Jedinaik władza i<! ~~„;e Genewa dała n.a.m tego ~. 

mm'l:~fa Ju nau<'Zkę. , , 

Niemiła przygoda autork.i •. : 
Zdema§ko"1'ana oszustka.. 

Znana autorka francuska, pani we m załatwl-0na. e-dvby nt•. cbro'k 
Claude Dazil, przeżyła obecnie n.c- dzieci, które mtała z soba . a.~ztOf 
miła przvi;rode. Pod nazwisk.o 1ei wana panl Saffrov. · · · 
podszvła sie niebezpieczna awantur _ Tedno z: tvch dzłtd nkrndłalł. 
nica, meżatka Renee Saffrov, która w szpitalu Larlbolsslerc, w Parvłu, 

-~~----~-~-·m'~~~~~-~~»m43&~&m·~~~~~w~~~u~m;~·~•mm~~~•m·~e~--·~www aresrtowanowAl~ene, poniew~ w robi 1~6-oś~~~v~ ~ 
nie zanł"aciła nakżvtości Sou ffrov. 

Katarynka. śn~ierci. dwom ::1~~h~~ iazdc Rozvoc.zet-0 natvchmła.st Jledzt.. 
z Oranu do Alg-iem . . Aresz.towa.na tw-0 w Parvżu I prttkonano •łt z• 
oani Saffrosv oświadczv!a sedzłemu zdumieniem, Że prawd.zlwa oanł 

W warsztacie artystyczno-śl u- właściciela padł trupem na mieiscu, śl·edczemu, że i est zna na o.owieściopi Claude Dazłl nlc ruszała słe z p.;JTW 
sarskim, produkuia.cvm zabawki i iakbv rażony piorunem. Nie zwróco sarka parvską i autor'· • <lram~ttVcz- ża. f!dzl~ poza praca literacka .xałmu 
harmoni iiki we Wiedniu. syn w!aści- no uwag-i na zwiazek miedzy temi tta Klaudia Da z il. Porb la przvten1 z i.~. Sif f)-1"-Q.\.\ra,cjzeniern wtasnei aołl!W. 
ciela manipulował nrzv wielkiej an- faktami i lekarz bd skłonny , na pod- cała dokfadno~da wszvstkie szicug-u Prawdziwa. t>irnl Dazil ośwladnvfa„ 
tvcznei katarynce. - Instrument staw-ie słów rodzmv o chorobie ser- łv żvcia KJapdji Dazll. Se<lzia śl~d ... że nl~zna „oszu~tkl w Alsrieru która 
ten został oddany przed trzema ty- cowei zmadc2"0 - wzvi::ić. iako czv mvierzvł w to i skazał ia. na trzv nodtita iednak wszvstkłe Uel:eR'6łv 
g-odniami do naprawy, lecz trudno przvczvnę skonu, atak ~crca. Po Liiż I rniesiace arrsztu. rlotvczflc~ iei ivcla z ca~ śclsłośe~„ 
bvło oobie z nim poradzić. Coś zep- s21em zbadaniu zwłok stwierd zono ie Seci::da śledczv bvłhv uważa.ł sma Wviatek stanowi tvlko nfewawdz:i. 

Odłamek s;>rężyny w sercu. 

sttło sie w aparatur21e. barnu iac 1ei cinak ma~a rane w okolicv serca. Zro sae:+tWJWu•"@B•n•wM•" '®"™ wa wiadomoś~. la.koby sprttd&ła ~ 
normalne funkcio11owanie. Młodv biono zd iecie Roente-ena i Franci! rnmek m 2 rnłlionv fran• 
człowiek z uporem szukał błędu, przeprowadzono sekcie. powoduiac krwawknła z ranv. Svn ków. Pani Dazll nie wvstarrlłl\ led„ 
wraca iac cod'Zh~nnie do stareg·o bra Wtcdv dopiero okazało sie, że w właściciela liczvł '~ lat Rodzice nle nak ze skar,-a r>rzedw os.-zu!Jt~. DOO 
ta, którv winien bvł pójść na emerv sercu utkwił ka·.v::i.łck kota zeb:.tezo. chcieli wierzvć w tak niezwvkła nle't'.raŻ tiważa ia za nl~poc:zvta1~ 
turę. wvrzuconr~o iak pocisl-. snre~·vna nrzvczvne śmierci. Katarvnke przv-1 'variatke. · 

Krytyczne:2"o popoh1dnia w pf'w-1 katarynki. 1\Tetalowv o<lnrvsk zni:'z wióz~ do naprawv jakiś nieznanv biel Polida bada obecnfe zaf!(ldke· PG 
nvrn momencie zachrobotato coś w I rzonee-o trvbu orz·e bił ubranie i cia- dak, którv narazie nie zgłosił sle chodzenia dziecka, które maidułt 
katarvnce i pekło. W tei chwili syn ło. nie zostawiaiac prawie śladu 1 nie oo instrumćnt. sle przv oszustce. „ 

.__. ........ „„ ............... „_._.„„ .... „.__._.„m..-em-. __ ._ ... _. ......... llll!!lllsmm:m111111mm11111:a1,..... .......... „ ... „ ... :mam•ml§~Jl:mlltm-ms1mu1111mammmmmm:a11~*arn„msimmmrm+r.ammm_. ... ._mmi..__._.. · .•• ~·:' ·$_ 

'się życie. którego svmbolt!m był leJ ko-I - Helena BorysoWlna. mu brak o wal o pół ucha. Al~· · Filf pfe 
-----m1---Ci!llllP--~ll'ellll :;tJum: czas dłuzvł się bez końca. oóki I - A więc. tiolt'no 1:3orvsowno po Artcmiewiczu, z..am1ast opowiddać · te 

K 
e 8 N ~1 w „Samowarze" nie z.aświcdlo się wiel zwoli pam ze s11t przedstawię: pułkow- wszvstk1e htstorje smiac· lepiej bvś 1ro-

s I ą Z ę Ce · .i.ie okno. Udy tylko ujrzała pasmo świa I mk Arka<li 1 erzow. z draizonów ccsa- bit R"dybvś usiadL Pr zet carą noo 

O. ce d ponad wejściem UO restaura0ji i ko- rzowcj; a to dwaj ofh.:crowh: mojcgn dość z:.rnęciysz nogi. Ci' mwd'ii ludzie 
'.a.ka lna:,de przvpommała sobie. że jest pułku. kapitanowie Lanskoj i feJ1.:t11ski. ~ą okropril, ttelcno Borys•)Wno. fego 
iim admirał Andrejew), pctiniacego . Obaj kelnerzv podeszli ucałować małego widzialem, J.ak trzv razy był 
,traż, przeszła przez ulicę i weszła do reke Heleny. rannv, i zawsze w lewa no!!e. · a nie row.ue 

s nu·::;ZClENlf POCZĄTKU. 
W pensjonacie starei oanny Mesureux w cl· 

>hl'i uli~zce p;:iry!>k1ej zamieszkali emigram.;1 
rosytscy z ">zołerem (poprzednio lekarzem 
Szuwalowem na czele. 

Mieszkała tam teł Natalta Borvsowna ,;e 
s.w<>1a p1i;:kna ł nieprzvstepna „i.Ostra Heleną. 
dz1en11ikarz Aleksy Dm1trycz ze swoim cletkt. 
~burym ~yncm Wasia Po~czas Sylwestra ro­
tl l!\kh:co urzctdz.1ł emigran1 ksią!e Fedor Au ... 
(ellaru nc2te Pod wpływem chw1lowych ua­
uro1ów t1el~na z 1lto~i ogłosiła zare1.:zynJ 1 

Wa,ią. Ks1ąle Aszkeltaru po stracre wszyst· 
klc.h plemedzy w..r.apf~ do trl!PY kauka~~łch 
d:tl!.!ltńw I zaprosił na orzedc;ta wienle wszvst 
ki.:h hvlvch u·~półmle„1kańców pen,Jonatu 

Ks1a:te Fedn<T ne czele koZaków dokazywał 
cudflw zre"z.ności Helena po<ldała się zupełnie Je 
ro urokowi. 

W n~y wkradł c;ię do sypialni Heleny, któ· 
ra mu uleda bez oparu. 

Helena wyprowadziła sic do ntego do l:tote-
111. 

Podcza~ ćwiczeń f'edor uległ złamaniu noirl 
Heiena zawiozła Fedora do kli11lk1 prywat· 

ne!. a:dz!e lei siostra NatalJa była pielęgnla r 

ka 
Okazało sie fednak . te reoor niema plenie· 

d7y na opłacenie droi lel kliniki. Helena mu 
tlała cile o nie postarać. 

Sprzedała się do jednego z barów, a otrzy· 
naną zaliczka zapłaciła klinikę. 

• • 
Z oewnym rozs,roraczkowaniem otwo 

rzvta Helena 0C1cr.kę Czv nie zawieraf;1 
l~ł nnweirn oh!icza. Wvieła ziclnna 
spódnice c;tanik bnrdo I nom·1rnri<'70\\'<1 

chustkę na gtowe. Ta mkszanina barw 

Pnedna1s „.„.„.~. 

;Jrzyprawiła ją o migrenę. ale !ldv wło­
żyła świcc!Jctka, gdy zawiązała '13 

v.·tosach chustke i g-dv nag-l·e ujrzatia w 
iustrze tęgą, meornal dziką dzie\\- CZY'llt; 
o twarzv pobla<llej i rysal.'.b zaostrzo­
nvch oraz dziki kontrast barw. odzianą 
'V lekką. nkkrępująca, ruchów ciała. szc 
rnko otwartą pod szyja szatę, - za 
~miała sie nerwowo. 

- Tak. tak - rzekła do tej niezna­
iomei - mocno wvróiować usta. moc 
no podczernić oczy a Terhan bcdzit: za­
dowolunv. 

Długo przypatrywała sie swej no­
wej posta-ci. nie wiecliząc. czv naoet11ia 
ja to rado~cią. czy też przcrażenll!m 
Trudno bv!obv marzvć o komoletniej­
~zej przemianie. Ale czv to b1;dzie tvl· 
im przebranie czv też uda się· jej uro­
bić 'iiebit> na podobień~t wo tvch stro­
Jów? Prag-nda rozpaczliwie. abv ko· 
"tium szybdej uczvnił jei dusze szorst 
ka i lubieżną i nie przebrała sie idąc na 
ubi ad. 

Po jedzeniu Helena chciata znakźć 
dribrnczvnnt odretwienie w $ans-Snuci 
A.le tvm, ra7cm. p()lnieważ nocne loka I~· 
jeszcze nie hvfv otwarte. nersonel ich 
zajmował każdv wolnv cal w rnałei ka 
wiarence. Ca lv Pi~al vnajd 0.1wał sk 
t~m ze swvm1 Ros)anami Murzvnami 
ArJ,!en.tvńc1vkami i kilkoma francuza· 
mi. Ani na chwilę nie pr7vcichał !{war 
•v tej roz g-orąc1kowanei ciżbie. 

Zreszta irdvbv bvła s:1ma równic7 
ni<.· zaznałcibv <;pok 11iu iflki nawied1ił ia 
... nnrzednie~o driii1 Ze zhvt wielka nie­
cierpliwością czekała, aby rozpoczęte 

:·estauracii. - Widać. że pani jest nowicjuszką 1.:hce o tern pamiętać. O widzisz teru 
Bvta jeszcze cicha I pusta. · Dwaj - rzeki zarzącLzajacv z dobrodusznym zap6źno 

kebnerzv nnszącv z krępująca -;wohoda ~.miechem. Zadźwięczał dizwonek przv drzwil\C'll 
:raki siedzieli na wysokich tahuretacb - Przeszto o ~odzine za wcze~.nle i Te.rzow j)rzewiesiwszv przez'" rarn:Q 
1v malvm barze w ~d<:b1 sali i ro'l.mawiu Jeszcze niema muzvki. a chór orzvcho· !>er'wt>tkę, która był pofożvł na 'sto.le 
li pólgłosl'm Dodczas l!.'dv zartądzaj~\CY uzi czterd'ziesc1 minut DO niej. He!cnv. stanął na baczność. obaj ofice­
- olbrzym o ramiom1ch masvwr.vch - To nic - rzekła Helena. - Za- rowie poslh za jel{o przykfadcm. ·· W~­
,r.k belki -- przegladał nakrvcia sto- ~·zekam tutaj. !'z,!o halaśliwe towarzystwo. ale ·r.zQ.­
lów. Od pierwsze~o spojrzenia tiekna - Ależ sprawi n:am pani tern wielką dwszv okł't!m na pustą salę, szv•bko 
zauważyła, że wszyscv trzej są Rosia- przviem11ość. Zechce oanl z.ająć miej- coi11ęlo su; zpowrotem. ,! 
11ami. Kicdv wchod1Ziła, zarządlaiącv. sce orzv stoliku. obok kasv. wnra wd·zic _ Tern tepteJ _ rzekł Terzow ~ 
stojąi.; plecami do niej. pokiwatł s;lową i l'ie najlep~ie ale mv tu nie ieste~m\' bez muzyki usług-iwanie Je&t rzeczą za­
rzekł: tianami. am pani a111i ta. Znowu zaśmi3ł bóiaa. Pójdę zobaczvć, co sie dzieje w 

- Filipie Artem!ewiczu, z.nowu z:a- sie szeroko i dobrodusznie. a .;miech kuchni 
pomniałeś o pałeczkach do rozbiiania ten pasował wpełnie do iego tagodncj „ 
szampana p1rzy numerle 6. W\d<.1ć. że ! szczere1 twarzv. rozjaśnionej dziecin- Obaj młodzi ludzie odprowaidizili ro 
w dobrvch czas.ach piłeś szampana do- 11emi <'Czami. Mówił diakj: ~poJrzeniem pduem ozułości i szacun· 
brze mrożoneg-o. - Pra wde mówiąc- to wole być za- ku. 

- Prosze mi wvbaczv~ pułkowniku. rzadzaiacvm niż w łaścicielem. Mniej - Pułkownik doprawdv Jest zad.Żi'-· 
zawiniłem - rzekł kel'l'ler wsrni~-c. 'll:tm trosk. Widz1ala pani Terhana? To wiaiacym człlYw1ekiem. Nie można '~O 

- Nie mój kochanv siedż dobrze 1,ie złv człowiek Bez atpicnia tu bi me po<l,t1v. iać Hi.:leno Horvsu\\no :_ 
1.'i w tvm k<Jciku sam pójdę po to. pic-niądze. ale nis,rdy nie podnosi ~losu 1 rzekł l{orąco Filip Artem.kwicz. - Był 

Zarząd . .mią..:v obrócił sie na piecie nikog-o nie tvka. · uwielbiainv przez !eh Cesarskie Moście 
i zoba<.~zvl Helene. - Pulkowniku - rzekł Jeden z urządzał w h:osji naioil:kniejsze polo-

...,... Czv pani sobie czegoś żvczv? - mtodvch ludzi - nie dodaje oa11. że wania, ·a · ter dz lest zarzadzającvm w 
7.apytał. ran g-o tal< wytresował - Niech oani restauracji i pdni swoją służbę z takfl 

- Nie - odpowiedziafa onie~mielo- ~ohie wvohrazi Heleino Borvsowno. że sam:1 go<lnuścią iak w kasvnie putko­
Ol\ przvjacielsk1m nastrojem hki pano· na poczatku Terhan odnosH sie d'> 1,vem. Ni1.?:dv się nie skarży. ani nie oka­
waJ w pustei sali. - Przvcbodzę śpie· wszv<;tkich dość uwvsoka. Wtedv nut- zuje stabosci w oełmeniu swvch oho· 
wać w chórze. kownik ła1rodnn<;cia. iaka pani widzi wiazków. A zapewniam panią. że orzv 

- Aclil Pani jest nowa ~piewaczką nowied zrnł: „W tvch czasach. kiedv ieiro za wodzie nie jest to łatwą rzeczą. 
Dobrze dobrze. właściciel za wfadnmił 110<.;iłem koi:;rnle h8.ftowane przez Jej Nieprawda. La n!; koi? 
mnie. ale liczvhśmv na oania d•Jniero n<1 Cesarska Mość był w Tvflisie pewien - Eh. mój droS?:i. poco tvle mówił 
;1f)iutrze Radzi<;mv widzirć panią. postu1racz któremu da wałem do czv .. - rzekł tamt en t widoczną nieciernU­

z tak mitvm u~mit'chem oo,vit::lt ją ~:uczenia moje hutv a którv mi bardzo waścią - wvstarczv -spojrzeć na nie­
' tvle bvlo szczerej g-o<;cinności w ieg:' oana orzvpomina". Otlrazu Terhan sie go i Rizina. abv widzieć różnice. Teri 
.:łowach iakiei już nie zmlia ludzie Z:i.· uspokoi!. wszvstkim nam tvlkn orzvnnsi wstyd. 
, hodu ! - Prawde oowiedzin\'\ S7,V - zau- Ale nircb nim na ni wvb;~c zv musimy 

- Wnlno mi zapvtać jak mam n~- \Yażv! wr1.ąd 7a jącv - nie łwletr 01~- - 1 rnst::iwić itt± panią samą. zaczvna słe 
nią nazywać? - zapu~Qt. 1 ·Nien, czy to on, wiem tylko że i tamte- nasze zajęcie. (LJ. c.. n.» 

• l 
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.:t.lycle Warszn wy w klUc: u 
W'ierszach. 

Magistra! przyjął do wiadomości uchwa 
l~ kom1.-j, budżetowej, aby wobec pi~ma 
!\1i'!!bter~twa Spraw Wewnęt.rZlllych, odma· 
'dnfol'i!'fCO zatwierdze11iu uchwalon)ch przez 
rau.,, miejską uzupełnień budżetu na rok 
l'i:t! 133 zastosować w najbliiszych miesi:1· 
<'acL prowizorja w granicach 1/12 części 
(w sto~uuku miesięcznym) sum wykonani\! 
butłżr1u na okre!I 1931/32 roku. Podlu!! 
~prawozdania z wykonania budżetu za ubiie 
gły rok, wydatki mie0ięczne wy<lziałow ad· 
rnin•Ftra<'yjnych wynosiły przecięt'ni~ 
8.401),806 r.łotych i przedsiębiorstw miej· 
,)..;\eh H\530,742 złotych miesięcznie. 

* * 
W związku z prreprov."'1dzonemi zmia· 

n:imi w sądowni.ctwie, r; dniem ] stycznia 
il'.)3~ roku 11ka@owan.e zostanie odrębne rre 
7J'H~tm sądu grodzkief!,"O na Pradze. Są.fi 
gro<lzH na Pradze stanowić hędz;e intcin-aJ 
ną t>zr•§r gądu j!roflzkieiro w W ar~ztiwie. Do 
1vcbcza~ffwy nac7.e1ITTik 1112du irrodzkk>go w 
\\larq1nwiE', ~ędzia Waclnw lamzel•ki zostnł 
miano'\~.my wiee-pr.eze·em Sądu Okręr.;owe 
µo w W :trs1.awie z ie<lnocze~ną delep:acją clo 
pełnienia fonl1:r.ji ki.erownika sądu grodz· 
'dr.go w Warszawie. 

* 
W teatrze „8 min. 30" cieszy się duźem 

powo<fa„c"ni'em operetka „Peppina'· z mu· 
~yką Rolwrta Stolro. Piękny te11.st opPrPt 
~j pióra Leopolrla BrorfaińQkiego i .luljaoa 
Krznwiń~k;P:.'f' rlo,kon :> le intcrprl'tu i~ pp. 
nr0<·hdf'zówm1 .. lu1 fo Kra"v·w~ka, Ma~:,rn 
\\'łJwr„kffwicz. Wa~ław Ru-7.kow~ki i 7vv..­
„tu'nt Tok11rski F1'hrl:i 1„r i;ic:- na int nem=~· 
e.- wi<lowiQko operetkowi'. jaki'ego Warsza 
vrn iui <111.wno nie mlała. 

* • 
Dotychczas n\lle:bności za opiekę spolecz 

na wy;wl 1<lczcną prr.ez 'Wy<hiał opieki spo 
łr ~ne.i ntwri1<tratu m. i;tol. Warszawy or::-z 
ko zta za kurację mi«-~r.ka11.ców r6żnyrh 
cm'n w ~zpi"tl):>ch :wrzllCIU m~a.s!a wpł}waly 
ł1e1no•rPiłn:o do w~r!?:i<ilów op1eki szpitnl­
nio:•wa. fil <'C'nle minhter~two pracy ; opie 
k'i spol<'czne.i zarzi,l<io;:h. ahv n~1e7.nofoi tli 

13r pru·krl"".VW:•ino <lo i~h skarhoi.vvch rlh 
<'• ·1-~e~o rf""'"low;o.nia. Po~1ieważ trik:,,,, prze 
Li '""'e tv('l1 nafo?.nofo: hbmn !'l;;a1·bowym. 
•'rf>.,,"'ia w.pływ pie-nir.:dzy, ma1r!o;;trnt wy • 
... •:.n:l r!n mh1~0ter-rwa nncy i opieki mo­
ł, „rn„i o urhyfon1„ niPkorzystneg,., dla ka 
ą miejskiej zarząd:r:C'niu. ' 

* * * 
Wydział 82:pitalnictwa mup:iflratu war· 

g..:i.w•kiego postanowił o~ło~ić konkurF na 
In) st.anowi~ ka dyrektorów m:ejskich 7'..t· 

kfadów połoiiniczych oraz 'oa stano"'isko 
dyrektora szpitala Jana Boi.ego. Do<lać nu 
Idy. że jeszcze nie wszy8tki~ szpitale po· 
E.;adają dyr.ektorów, slo!'owuie do nowej 
m1t:•wy ~zp;talnej. Wakujące sttinowi<;ka 
rr'nm~eż będą stopniowo obsadzane drogą 
kollkursu. 

-

-...... 
Są Jednak ludzie N• d h • • • którzy. błogosławią komorników. 1eu anyzamac na zyc1e ma1ora. 

z Sosnowca donosz!:!. J k' ź . d ak b ł -.3 i . i· .. Zagadkowe postrzelenie dwu osób. 
p . . 'Ir' • a 1e 1e n yo :u..ium en1e po 1CJ1, 

OhCJa c~e.ladzka za.w1adomi~11a zo_ gdy stwierdziła, że równooz-eŚIIlie zniknę. Z Wilna donos za: nica 1>0łoiane'i n.a terenle mła.sta 
WUna Ienatowłcza.. cleszaC't2"0 sic w 
całej okolicv 1ak naip-orsza oołnja l 
pos.rlakowan.ee-o o nożownłctwo.·kra 
dzieże i Ł p, Ie-natowtcza aresztowa• 
no i osadzono w areszcie do dvspozv 
ci! władz śledczych. Wśr6d miesz­
kańców folwarku j okolicznvch mle'i 
scowości krą..ża uporczywt: pog-łoskł, 
że sie ma w danym wypadku do 
czynienia z 

'~~ala o. ~radz1ezy autobusu, ktory był li pozostali trzej wspólnicy. Wczoraj Późno w nocv powlato 
„łasnosc1ą. . • , . Zawiadomiono okoliczne posterunki i wa komenda policii zaalarmowana 

·. ~ P1ęc1u wspoln1ków. wkrótce z Koziegłów nadeszła wia.domość, została wiadomości a, że na terenie 
Kradz1ez~ dokoi~ano ~ tak tajemni 0 zatrzymaniu poszukiwanych. Okazało folwarku ma iorn Reutta koło Pe­

czyc~. ~kohc],nośc1ach, ze w pierwszej się, że oni skradli częściowo ich własny nlhanku postrzelone ZQstały dwie o­
~hwili n~e mozna było v.:Paść n~ faden ~~mochód i wywieźli go do Koziegłów, so·bv. 
~lad .. Kiedy rano do garazu, zn::qdu;ące- gdzie Po otrzymamu tei właaomoscl 
go ~1ę. ;.>rzy ul. Gfl1vrońce, prz:vbyli dwaj zamit'l?'.aH go sprzedać. na midsce wypadku nlez.włocznie u-
wspoln1c! . brncia Pietrllsiakowie, skon_ Przeszkodził im w tem komornik i to da1ll sie prz-edstawi.ciele władz śled-
$t~t.o"."ah, ze .~amknięty .ir;irnz został 0_ Zl17Jemie przypadkowo, przyszedłszy ho- czvs::h O·raz zaalarmowano pog-oto­
~~ozn1o~y. NiKt. z okol!cznych mieszkań· wiem do jednego z dłużników zobae?ył wie ratunkowe, które po opatrzeniu 

w nie za11wan:ł 0d1ci7nu tam atlłf'\hus, który z:iiał na poczet ołu- rannych na miejscu przewiozło ich 

1 
sknid~J'lTiego wozu, p,-ów. Wobec te""o kradzież się nie ud.a w stanie poważnym do szpitala w 

nieudanym zamachem 
na Życie właściciela folwarku ma 'fo. 
ra Reutta. Opowiada ia. że pomledzv 
aresztowa.nvm, a. właścicielem fol­
warku były iakld zatare-ł. oonlewa'i 
nlej·ed1noknotnie przvłapvwał e-o na 
g-orą.cvm ttczvnku rozmaltvch kra­
izleżv popełnianvch na terenie fol­
warku i skierował on·;eciwko niemu 
snrawe do sadu. l$?11a'towkz zaś J?ro 
ził rzekomo, ż.e zemści sle. 

\{vf~~·ego r;zecir~~ nie można było scho. la a po~7Jrl)dow~ni Pietrnc;ialrowie choĆ Wilni~. Rannymi okazali ~ie nieiakl 
n\'z dod1k1<'S7ert1. d . raz w życiu błogosławia komornik6w Leon Malinowski, oraz Tymoteusz 

,a,g1 ·1Ą wmraw ę nie c'o ro-zwiazania. • · Lebediew 
--~-l'lllRl1111Z111Z1111~ir.;:siP.1m;;:i:;mmus:amlllE!J!~m::i:t:=-=m=m:a:-.m-„-.-~l:!llll----- pracownicy z folwarku. 
- Tak onowlaidaia ranni, kledv ol)Usz-
KRA TECZKI. czali folwark r.ozleJrł słe nade huk 

dwóch wvstrzał6w karabinowvch ł 
ob~ nadlł ranni na ziemie. a a.. 

Pod małżeński .... mi ciosami. 
W wvniku przeprowaazonee-o 

diochodzenia policvjneg-o zostało 
stwierdzone, że strzatv oddane zo­
stałv przez mieszkańca wsi Kropiw-

Możllwem iest wiec. że che.lał 1>0 
strzelić właściciela folwarku, lecz na 
skutek panu ia.cvch cłemrwśct wzfał 
za ma fora koJ;?"oŚ łnnejto. . W najnormalniejszym nawet, pozor­

nie zdawa.fobv się. najzdrowszvm czło­
wieku tkwi zarodek poety. ów .zaro­
dek" iest s1c71'nf11r ie 11i 1 ·h· '7TJii:'r"nV w 
latach mbdzłeńczych zwłaszcza na wiu­
~n;;, kiedv to kndv llil!!tłd.J 1Hludy r..:tlo 
:vi~k i każda pensjoHarirn wypisuja 5ą­
znisre ody do miłości, młodości i bzów. 
Przvnajmniej tak bvwafo za d<lwnvch 
~za5ów kiedv pi.łka nożna stanowiła 
jedvnic cześć zaintcresowałl mlodcgo 
pokolc11ia. zajmuj:\ccm sie now snortem 
;cszcze inncmi oożvtcczrwmi rzeczami 
jak literatura. sztuka i t. o. 

Naturalnie i dzisiaj zd~1rza sie, że 
!;:toś bawi się w pi<;onie wierszy Pisze 
wiersze na\vct Kugelszwanc, w rodza 

I ju: 
Krvzvs mnie g-nębi, 
Krvzvs mnie meczv. 
I żon;i rv:cn1 i 7·~r ~ ieczv 
Że nie ma p!enię-dz.y. 

kiedy miałem 'j)ięć la.t ciocia Klocia mó. 
wiła, że jestem podobny do Słowackie­
go. Ponieważ w dalszych latach zawsze 
i kons~lrwentnie źle się uczyłem, istm.iały 
wszelkie dane, że będę albo wielkim 
pot>tą albo chlubą sportu. że stało się 
inaczej, nie ~ałuję choei.ażby ze względu 
na sport nie mówiąc już o radości jaka 
ŻY\Vi z tego powodu literatura pol~ i 
światowa. 

co ROBil, .rur~.TAN •.. 

• 
Zona literata 

przemytniczką zapalniczek. 
Ze Lwowa donoszą: Rosenrauchowa tłum.a.czy się, że wo-góle 
L\rowska straż granicma otrzymała nie wiedziała, co znajduje się wewnątri 

w drodze poufnej wiadomość, te do fir _ paczki, gdy~ jak~ pan w Krakowie pro. 
my spedycyjnej ,,Komito i Kalisrh" sił ją, aby przewioda tę paczkę przez 
przy ul. Furmańskiej 10, ma nadejść z granicę rumuńską. 

21.letnia Weronika Kieruchowska za. w d • , 
1 
„
1 

,. t>,... • • ie nia Tłumaczenie Rosenrauchowei nie wy. 
i:n1csu" a przy u,1cy ._ l .rcyp::ilneJ 1est transport zapaht'czek trzym . 'ed k k t k' d•"" iak • 
J.e~ln::.~ kobiet~ i dlatego nie naif'ży się , . • , 1 • . Uje J • na ry Y 1, g JU J się O. 
or.~wic nicr„mu co robiła. Nie będzhmy się Pon1ew~ , w1adomooć ta ~hodz1~ z knzalo, ma ona bilet Orbisu z Wiednia do 
w.1mowali tern, co ona robiła worróle bv_ I pewnego zró<lla, przeto funkcJcmar1usze Kralrowa-Lwowa i powrotem, nie miała 
ł~bv to ~wiem z n~.zej strony ''bri;rdką I straży gran.icz:iej przybyli. do lokal? fi~- więc widocznie zamiaru wogóle przej~-
111erlyskrec1ą. Z~jmiemy się natomiast my spcdycyJneJ celem zor1entowania s1ę ~żać ~anicy rumuńskiej. Pozatmi, 
korkretr>y>n wypadkiem nas interesu.ią- w sytuacji. Jak stw;erdzono. jest to znana przemyt. 
rvm. Nas intere~uie mi;~nowicie to, że W czasie pobytu funkciooar1"uszów nier.ka, która iuź raz ~:vta przez Sąd w 

eron1 m 1nter.es0wa ~ sif' oso ą Ju iana I straży gr;micznej zgłosiła się po odbiór bv rt"'lE>rovci:mie nrawie t:-rsic'lc& sztuk 7.a_ I 
w ·1 · ł b 

1 
Bielsku karana 7.a. przemyt. W razie gdy. 

K 
, 

1
. . , . k . d Grze.rr0rz,1, m('z:i MarJi Grzei;rorzowej. O \paczki niPjaka S. Ro..c;enrauch Rumunka ·' 

. .0n;orn11,,,y, d~rz.-., ia wta omo co3 tarr. mt"'i::iła ..,, ć Weron'Jrn. c"et na c: 1 . , ,. . : . l'\'.ll'l'inzek udało <\le, &karb państwa ponf6~ł. 
! .kw1clu.ią l·ance!'n·ne 1 przt!chodzą do s4- T 1ln k o- , • " 1

, • 
1 1• · a . ' ·ta r:. zamien,ru:ła w W 1edn1u, zona htern- by szlmdę na ol«'ło 

du, u tr.ż,;li taki wierszvk: ~ t ••• c;- t· .-c~:rl r· \\ n;go cln1a t:~"zvła. t ta. \V ohecno~c1 Ro~enrauchowej otworzo_ t!l łYs. zł 
s';)1e'1 a a są.<:«· mn n10$cnkę te1 tresc1 = no paczke w której znajdowało si"' p • • k d.dan • 

J ] . I . , I dl . k" . 1_. • • 'il I rzc>mvTmf"Z ę o o do dyspoeycn 
Minęły oiekne. z;lote czasy, 
(ld vm rmv·m b-y ł \Y tern mic5cie. 
f >ziś zamknąć trzeb::i zbednc kasy 
I rzec: do sądu je przewieźcie. 

Dornowi poeci, cblahy „cioci" Klot\'l­
<.lzi, Pu!che1·ji czy Agaty piszą, pelne aht 
alności, wierszyki w tym sonsie: 

Gci~ joiem Joją sic łodzianie 
\V tramw3jtt, w cloniu. na ulicy. 
Nie j;::ja a1e jojo do;,toją na śniadnnie. 

To są piękne wiersze. Ja wiem. One 
mają. w sobie tvle czaru pnnvt1z1wei po 
ezH ! T.vle sfońc::i ! Tyle ducha! A ta 
piP.kna forma, uimtii;>ra. i.::ikg<lyby w zło­
tą k11mrę jędm:i. trr~~! Co? 

Ale do teg-o trzeba mieć talent. .ruż 
-·-..,.--. 

ww • KWMSfr"f! I s ' ' 

u ~.an w c .z1en im U.Je ~ł!.7.!skami 9SO sztuk zapalniczek. władz śledczych. 
W nocy za!... kochaneczkanu ! 
UałionJ.om la piosenka n:c podobała s'.ę 

----x:o:x-·---

Trudno. Nie kazde arcydzieło poezji posia 
l)l ma~owyrl1 zwoJ.nmików. Ma'żonkowie Po przegraniu 25 złotych. 
-;. powoclu tej piO'enki pobili W-eron'kę w1·e~n1·ak ' ·1 • t d I 
a. S;;id Crc<lzki $k:izał Juljana i Marię. Grze.f! „.., p0,WieSJ SJę W S Q 0 ,ee 
·nr~ów ka!:dc 'lt'l ~O zł. gnywny lub 2 dni . z D d . 
lir~ hr. I · ę zma donoszą.: 

J 
. I 19-lctni :rviieczysław Dreia zam. 

a m.a.m do r.k:irnnvch proshę: pocT•1m I Ł ' · ( B d · ) ' 
im n:12:wi ka i adre:y' ludz!, którzy piszą , \d'N' osnbmł pow .. te zm k, sy~ ~ospo . ·. .. v.· .k . ~ arza, v namre nvm arc1arzem 
ies?~z: go~s:r: wicrs~ n1z .• erom .11 t r i.e to też posiadany .{[rosz przeg-ry\Yał'. 
rh:i 1 się z n•m1 po 9wo1emu ro:rpraw1a. Zclo D · t ł d · „ ł 
1 1 l 1 Ą ~· , k · . G · . re1a o rzvma o 01ca 2, z ., 

}Y · w 8? llł' ma."?;nir owte „rze!!:orz?~ne w za które miał kupić sobie ubranie. 

u nie!lo pienladzc, nam6wili sro ·do 
g-ry • 

Zabawa skończyła sle nrze2'ra• 
niem przez Dreie 

wszvstklch pieniędzy. 
Z rozpaczy no przei:rranych płenfł­
dzach - chłopak powiesił sle na palJ 
ku w stodole swef;!'o oica. ten spcn;h, pcw:izną za~!ui?ę wobec htcit.itu· Nieszczdcie chciało. że młodzie 

r~ pol~k1eJ .. A 7..e ~we1 ~trony w nagrodę nice spotkał koleg-Ów, którzy widzac 
me o tem n'.e nanisz~ w .,Krateczkach". 
Bijcie więc śmiało! Wll'JJilil!:'JSli01111lS!llll'Jl!!ilt!Q#l!ISllDl'.illlii!ili\Liii11&l'll.'llaRl:l.m11-

1131111111 
... -~-!ll!ll-1111:11----=---------• 

Popiera,jcie przemysł krajowy! Jerzy Krzecki. 
o=x:----

L. H. Poczem z dłonią wyciągniętą w lew~ mieli w Mont D::ire) zawrócili śpieszitc do gęstych kępach wrzosu, ślizgał się na nie mogąc trafić na twój ślad I Nie traci' 
mchem porosłych głazach. On jednak n!e łem jednak nadziei. Głos wewnętrzny mń 
zważając na to wspinał się coraz wyżej, wił mi, że nie umarłaś .... Przeczucie taiem 
ze wzrokiem utkwionym w chatke le~\.\1e ' nicze ... Opatrzność przywiodła mi~ wr9'1Z 

stronę krajobrazu dodał taiemnkzo: o:nni'busu. 
Oblubien!ca .iezior"a - Ta rudera, którą paf.stwo \\t,1z~ - Arleż ... brak iednej osoby. Tegt-

31 daleko. w zaronach jest srhr~niskiem n~e- 11ana który siedział obok mnie. niema; 
M!mo ssęstej mgły v.-rześniowej spowl- szcz1<Hwei umysłowo t hore1 kobl0 tv w.„e. - zawołał iedf'n z turystów w chW.li 

jającej Puy-<le-Dome. ten tytaniczny nkaj<)cej tam od lat d:i:iesięriu. Nikt 111e' ' szofer miał ruszyć z mieisca. 
szczyt wulkaniczny o 1.46) metrach wy- wie kim iest : skad przys-r.ła. Na1.yw:.)1 - Hallo! Hallo! - zaczęto w:>łać 
soko~ci, omnibui; przepełniony tury.;tami i') „~blubienir~ ieziora" dlatego, że włi1- chórem. 
wyruszył o €wicie z Clermont Ferrand sto 

1
. czy sie podohno nad i ego brze~;\ mi po no - Hallo! Hallo! - rozległo !;ię '\\ 

łicy Owemji na wycieczkę do M'.lnt Dore. cach. Drwale z Randenne wzięli ią z~ zia oddali. 
Minąwszy Beaumont, Peyrat I Th„fx ! wę nawet pewnego ciemnego wieczora... -- To erL.o ! - nadmfonił szofer bio-

podróżni zn;<leil'i się w okolicy niezwvkle j 0!Tlnibus tymczosl.!m stanął p17e-.! ~na- 'r~bkę rb ust. 
malowniczej i dzikiej, gdzie górv mają h karc:m~a stoiąra przv dt"odze. Tui o- 1 \Vrr · · · .Jrri0$ c.ygnału rozdarł 
kolor błękitnego aksamitu i ametystu, 2dzfo b-·k zieleniła sii; alt?.nka spowita w wi-1 trze. Ale dar~nie czekano przez 
ukryte przed Qfdem ludzkiem strur"irnie dokrzew i c!1miel. W altance zn::-)drwaty 1Hugą chwi'le na odpowiedź. 
szemrzą taiemn1czo na dnie parowów i s!'ę stotv i knesta prvmitywnei roboty. - Gdz.ież się podział ten Guzdrał· 
gdzie pastuch zadumany stoją.c u we;(<'fa -· Państwo m3.de - odezwał sie s70 ~ki? 
do szałasu swego z nieodstępną faia.zk.~ 1 fer - dziesi<:-c minut czasu na zwiedzenie Nikt nie widział go przy jeziorze. 
w ustach patrzy z góry na trzodę swą rol. , ieziora. - Do czego t'.l podobne nie trzymać 
syp;m~ po stokach... J - Ten hńcuch o;,łun0w w~ł.::::i~e do 1 si~ gromady. 

Przed kfasycmym kraiobraze-n barw- i niego dro~e. P1 "'\7~ 1wróc:c pr7erl„,,„q-7,.t I Czyżby zabłądzlł? 
ną pannrama godną szcz.ególn1eiszei uwa· 1· · ·:~'11 nwa~ę. na przez.ro. czystdć wr)dv. f Trudna rada! Trzeba iść na poszuki-
gi, swfer zwalniając szybko~ć iazdy v10- Moina rozr,)foić przPrl„1i0ty znaic.lu~iłr.f" wan'ie. 
łał na w1atr z twarzą wpół zwróconą k•11 ~;P M !:''~bokośd dwudziestu metr0w w I Zmganhowana na poczfkaniu mała 
podrói.nvm: li iezior7e. ekspedycja złorzecz~c nieobecnemu uda-

- Na prawo szczyt de M "k0enr - Turyści wysiedli 7. omn!bus11 i ied6 l ~ do jeziora Serviere by wrócić z ni 
1250 metrÓW nad poziomem morza .. n ł-1 p')ied·;D<'ZO, d!''l 7.V grupami ud' ]j <i: \\' ł czem. 
'lej. w tumanach sino-błękitnej mgł, hllz '.'trone i"zfora frieżk~ poor~nl'\ des7.r11n1; I Sprawa wyglc,dała tajemniczo. Niepo 
ni~cze szczyty de la Vache i Lassd~s „ ~ rib<s"(h:-nry. z ohu ~tron sh1'1-::tn;e:u1 ohro kój cr;arnął wyciPczkowiczów. 

Spohienia biegły we wsknanyw kie- 0 n'l„tP"1i poroc:t<'m ~wiPrh-mi. Szofer napróżno daw3ł sygnał Zl syg 
nmku. T urv~d przygl~dałi się w n~eJJJVi'l \V pewnej r:hw1li' ier1~11 z m""h7\7n nałem. · . 
zarhwydt> tvm T ytancm górskłon, ktćryrl1 zamfo~t ~~.: razem 1e w~zy~tVmi <;\n:·;ł w Za~]niony pa~ażer nie ziawiał się, Mi 
po!wN~e pasicze wy. rz. ucaly w czasach I I.as z. n·;1„";"'r . ,,, ~~~tv·lniP ~wiPrl-ów .n~+ j nął kwadrans ... Minęłc dwadz1eścia ""n'.n•Jt 
przedhlstoryrznych płom'.enną lawę na rrns ~dy całe tnwar7v5two o~ażvłn '('I '"'. napreżonem ''.ryczekh,:aniu ... Po \!pły­
ne€,\- kilometrów w ,ko1o. ie7i'orn, potrkufoceTT'u w slońcu z orl, ;:ie pf.ł godziny wreszcie szofer oś..,,·:~d-

Niebawem omnibus wiechawszv p0d: dali · rzywszy, Że czekać dłużei nie m'.li~. zlo-
tunel de la Cassiere potoczył :-ię drog? w'i Pu5~ł·ov.1em tcl·ne-h w0l.:oł·'>. V/spa- iv natomiast odnośny raport w komisarja-
jąca się między dw'Oma wą.v.mzami o za· •1ilv 1·ra1'1br:-iz, pPłen dszy i maiestah1 u~ de Mont D.:ire, ruszył z miejsca. 
wrotnej głębolrofri. bnł sie orzom t11rvc;t.)w: ol1..-7vmie in-;-::.. Osohllwy dnerter tymczase!ll szedf 

- Za kilka chwil - o~naimił prze ro nnk„ztałt hn7hrznnei hfli s1.l.::l~,..n~j, wie!k'iemł krokami przez gęsty las i sblne 
w?dnik ~ll\nierny wpoLri7u ieziora cle Ser- mil~z:lce. nieruchome, mienilo się tę(:zowe urwfoka szepcz~c urywane z.dania od cza 
\•tera. Pan•P- i panowie będa mo9lt wy· 'Yll 1--"rw;:imi. su do c7asu: 
sią~ć i n0iść. pod7.hviać to cudo przv,·ody Strli ink pr7vkur.i w podr.iwie nat! - Dz1e~ięf latL.. Kto wie~ ... Czy to 
pow ... •ałe 0<'1 rlnie da,vne!ł'O kr~teru na \\V :f"rTO Tf'ZIT'J3r~mi' i 1. r~r<.7t~ 1mrn nPe7fl'.'C"/.V mo? l'iwe? Mlr.::imy nadzieję!. .. 
•o'-o~c:i 1200 JllP.trów nad pozioroe.m me- <to:.rin wnrlv. Po k'P·i chisil:u·h ierh1~- Ni'5kie gał<;zie iarzębiny 1 ostokrzewu 
rza.. że dla brał~u czasu. (w oołudnfo stanąć czepiały się jego nóg. ~tpi;w wikłały sie w 

widoczną z otaczających ją zarośl!. de do debief Drogie moje biedactwo! J3~ 
Dotarł wreszcie do rudery. ty wygladasz ! Och! Zaklinam cie I 7 :!" 

N:\ progu jej siedziała kobieta z łokda pomnij zło. wyrządzone ci prZt'Ze m~ie r p~ 
n:ii oparterni na ko!::mach. paznogc!ami w kutufo za nie okrutniej jeszcze widząc cif 
zębach 1 wzrokiem bez wyrazu utkwionym w taki"ll stanie! 
nieruchomo w migocące jezioro w oddali. Uklakł u jej n6g szukając jej wzroEu 

Mimo widoczne znamiona obłędu, i utkwionego wciąż nieruchomo w lustrzaną 
białe kosmyki włosów opadających n:\ za taflę jeziora. Nagle, na odgłos naw~yvvań 
radłą. i zniszczoną twarz, wyglą.dała mto- i tr<).bki sygnałowei drgnęła. podczas gdy 
do. Miała :nvykłą wieśniaczą chustecz~~ mężczyzna zdawał ~ię nie słyneć ich. 
na gk1wle. Spódnica-łac!lman bezbarwny - Przebacz mi, Uno! - szeptał da· 
- opadata na sandały i górną część dała lej głosem pełnym błagania - nie masa 
- istny szkielet trupi - wcifoieta była w przecież serca z kamitniaL. WrM. do&,. 
trykot z wełny kdloru geranium zwiędłe-· mu! Nowe hrcie czeka ci~I Dołoż~ u~il" 
go z dziurami na łokciach. Z iednei je-go nych st~rań. byś za}Ylmniała o pne,zło-< 
kieszeni wyglądała prosta cynowa łyika. ści!... Słuchaj, Lino! Jutro. przyjdę tu 

Obłąkana spojrzaw~zy na intruzft przy po deb1e ! ... 
glądającego się jej z nat~i:eniem odwróciła Przy ostatnicl\ tych słowach obłahn" 
głowe pogrążając się znów w zadum~. zerwała si~ z ziemi i z dłońmi zaciśniętemł 

\Vtem wzrok mężczyzny padł Dl to- kurczowo na płersiac!i: odezwała sf~ gło-­
rebkę z perłowej maci::y lcŻl)Clł na jednem sem tragicznym: 
z jej kolan. . . - Do mnie m6wł~z) .. Chcesz za'1ra~ 

. Zbladł Ja~ kiaM. i zan~m kooiet11 .,,,r,. stąd L. Od tych g6r, las6w i tego je• 
zone~to~ała 51ę chwycił t~ebk~., otwo- zfora} .• Odebrać mi wolność ... sookl:j!. •• 
rzvł lą 1 wycłobył fotograf1ę - 1edyn4 Idf precz ode mnie-kusideluf Nie mam 
jej zawartość. cię .... porzuć to swiętt' miejsce. które przy 

Rył to portreciK młodei, czaru}~co garnęło mnf"!... 01C't"SZ przyj~ć po mnfe 
pieknej pl\.nny młodej w g}ubnvm s!roiu z jutro? Strzeż si~ L.. Pamietn.j, ze jezioro 
oczyma rozmarzonem1 i słabym uśmiechem - słyszysz} - jeziorOI potrafi ukryc mit 
na lekko rozchylonych purpurowych war- przed tobal 
gach. _ M ęiczy7na z.blaCłł wpatn!i~c &.łt; ~ 

- Ona r.. Lin-o!... -:- ICrzykn~ł chwy- !Zerzonemł z pnerałenia oczyma w wfd­
tając obłąkaną za r~e. Leez ona wyrwała mow~ ~łl1.~ Eohfm. stojl!cei pnerł nlm 
je gwałtownfe. z r~fa wycf~gnteti, ku jezioru t grofblł w 

- Ach. Uno! - jęltnął w6wczi-s, bio oprzytomniałym nagle wzrotCu. 
rąc się oburącz za głowe - zawiniłem. - Nie! Nie, Dnol Nie przyidę pt 
Zawiniłem bardzo L. Prawda!... Ą.le ciebie I - 11zt'pni,ł z łkaniem w głosie. 
gdybyś wiedziała il~m wycierpiał po twej I cxłszedł z głową spuszcz.on~ ~n~c w 
ucieczce z domu. przf"haczyłabyś mf! mgle ~órskiej podczas gdy „oblubienic-a 

\o~ieć lat r ..•. dziesięć lat. Lino, •1ciły- 1eziora" nie obejnawszy sfe nawet ZJl nłm 
nęło od tej 11tr~nnej chwiH. Szukałem cię weszła do !Mej chatki, 'Zamyl<ajlJ<" <"hwie­
wszelkiemi soasobami i na wgntkic stront itcc .te drzwi u toi>~ tłum.], ~ ~ 
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27 b. m. w Katowicach 

występ mistriowskiej drużyny bokserskiej Łodzi, 
w ub. tygocmiu prsaliśmy. ze pierwot 

ny wynik męczu bokserskiego o druivno. 
we mistrz~stwo Polski pomf~zy !I<P. 
Lódi a Policyjnym KS Katowice ( I 0:6) 
został zweryfikowany decyzjł Pol. Zw. 
Bokserskiego iako 8 :8. 

Powodem tego był zawodnik łó-łzki 
Taborek. który -- jako jt,Uliet - nie miał 
prawa startowania w tych zawocł~ch, eo· 
'tępnvch tylko dl~ seniorów. 

W kt>nsckweqcji tej decyiji wyzna 
tiono nowe apotkante 

na dzi~A 27 &m. do Kat(fll)~. 
Jak dvcha~. spotkanfe ł') ma stal ~od 

inakiem zapytania. bo IKP załoiyl ·• ·0 

test pneciw uchwale PZB dewocliąe. ł " 
chce Taborek nie liczy 18 łat, to jednak 
przestał być juniorem, mająe w swej kar 
jerze bokerskiei już 12 iwyei~w~ 

Zebv to t~ociai tylko na tern. si~ s~oń 
czyło, ale n'łpewno rozpoc~nł si~ no~ 
ttarania o znalezienie wykręt6w o oclł~ry 
de tajemnych i nieznanyeh i>odziemn:vch 
~cie.Zek. mogacych doprowadzić cło 11pra 
enione~o celu. 

A prz~dei. nie tak dawno byliśmy 

świadkami nadzwyc7.ajnych ~ypetji w 
~Wiązk1.ł. z m~zem „Pofonia' (W~r3za­
wa) i PPC (Bydgoszcz), oraz okt~i<>" 
wyeh tni!!trz.ostw ..• 

Co wi~ mołe z t~ wynilcnllĆ ?­
Albo regulamin sportqwy PZB jest tak 
elastyczny, źe da się naciągnąć do każ­
dego najoczywistszego nonsen~u. t!bo je. 
steśmy świadkami •• spotkąń". rozgryw~­
nych„. 

ptz!J %ielon}ch atoli&a.ch. 
T alef eh kombinacyj nie naleb jednak bra.e 
zbyt p'>Chopnie, bo działanie ich na dłuł­
ną metę moie !ię okazĄĆ i.gubnc f dl:\ z~ 
wodników i dla kieszeni organizatoi:o\V. 

Mecz IKP - Policyjny zostid jednak 
już dermitywnie rozstrzygnt~ty i ~ 
dz.i~ się 27 bm. w Ka.towicach. 

Stwierdz~ iednak n.~leiY, te data 
spotkania. WYinaczon~ J>JZez - władze 
zwią7kowe, została wybrana ni~pomvił­
nic, gdyż moina ją było przesuną~ Q k~­
ka dni (po pierwszym grudnia). by za­
pewnić iuieś powodzente tei kos1.townej 
' , imprezie. 

---~----

Jutro pierwszy i ostatni kupon! 
Kraków i Warszawa na ustach Łodzi. 

O meczu Cracovia ~ Lelda mówi ł 1} 1 para nart wartości 39 złotych 
~-ziś cara Po.l~kit. Ntt Kr'1k6w i:wrócone (zakupione ponownie}. 
są oczy świata sportowe~o. 2} 1 para butów piłkarskich. warto-

K o zw vcięży: Cracovia czv Le- ~ci 25 złotych 
~ja ezv Ł. K. S. bedzie miał p.rawo u- 3) piłką koszykowa wartości 17 do-
biegać sie o z.::iszcz\r1nv tytuł mistrza tvch 20 groszv, 
Polski czv tet dorocznvm zwvczaJem 4) l pitka ~iatkowa wartości 13 zł. 
bić ~le będzie o najlepsze miejsce w 90 P"rnszv. . 
J;łerwszcj trójce Po mistrzowskiej dru~ 5) I kij do hokeJa wartości 10 z.ło-
tynie? - oto pvtania. na któ.re maJą tvch. 
odoowied'lieć nam Czytelnięv \v futt~ej 6) t oara oaintofli ~mowych warw.. 
szvm konkursie sportowym .. Echa". sci 5 złotv~h. 

Przvoominainv te futro zamieści- Razem nagrody stanowią wartość 
111y kupon konkursowv, kt6rv należy 109 zł. 10 groszv. 
pr!e~tać po wypełnieniu do tedaktfi. Kupon ukaże sie tylko w n.iątek. 

Nag-rod\· sa nast~rmiace: 

,,Montreal'' w Katowicach. 
Mistrzowska drużyna świata. 

W na.jbUżuym tygodni-q zjeżdża dn 
EutQpy nti«ttiQWaka dhli)"nlł aw:u!a w ho.kc 
j1i „M<mteal" z Kiu1iidy. 

Program pobytu w Europie przewiduje 
między inn·emi również start Kanadyjcry• 
k6w w Polsce, przycrem pod uwagę wz1~te 

są Katowioę. Od 26 hm. do 10 grudnia 
Kaquclyjezycy gosz~zą w AngJji nastę{J'llłe 
l2 i 15 w Paryiu, l9 i 21 grudnia w Berii 
nft..,. 22 t 23 w Prad~, po ~więtach Bożego 
Narodzenia - w Katowic.ach. 

N WE REKORDY 
francuskiego kolarza. 

Za brak karności .... 
Zdzisław Motyka ma nową sprawę. 

Swego c:imsu pe J>OW'rOCie naszych. re­
prezentantów t igrzysk zimówych, w We 
Placid zat1ąd PZN. zdyskwali.ftlrował 
Zdz. Motykę. mtąneg-o narcian..a r.ak~aJ\­
skim na r()k 

za oltł'łł krńykłt .• 
kietawntetwa ekspedycji. ~nie dowia-

dujemy się, te za niesubor~~ i b!'ik 
kamości zarząd aekcji narciarski~ Wisły 
{Zakopane) postanowił wykre5li6 Motykę 
z listy człooków, a tem satn<m pozbawić 
lrD możności startowa11ia w zawc>dach teM 
go.rocznego sezonu„ 

Zapros~enie . bez odpowiedzi. 
Polaka nie •l'łoalla 11weso 11d•łal11 w rozgrywkach palaaro~7ch 

w bo~ałe Ea.ropy grodkowej. 
'W Wiedniu ukonatytuowuł 1!t komitet Polska, kt6r• byhl zapro~ edm6wł· 

przcJstawicleli pai»tw uodkowcj Europy w ła awego udd~ tak. 2le rozgrywki odb~ę 
bob{~ d.13 usutlema terminu rok rocznej &ie pomiędzy Anglj~ Węgrami, Bawarjf 
rozgrywki o puhar, Qf undowany p~ Ba· C:rJechamL 
warjt na wzór apotkań Europy środkowej. --- . 

Sport w kilku slo"7ach. 
(-) Z o)szjf ~li~JaceJo .•Ił eeson.u hokr 

jowego w Łodsi ŁOZHL u!uclt.amia od pnyss 
łego wtorą kurtf na ~ziów ho\ejowych, na 
Rtóf9 l>.rsyjmow~ ·~ JtQC!e zapisy kandyda­
tów (w lokalu "'T<lW„ Opł~ki nad Zwiei:zotaml". 
Andrzeja 6). · 

{-) W lfezonJ• . bieqeym Ł6dt zostanie 
wz~gaeona w pnepiaoyy tor hokejowy. gdyź 
ŁKB prznf4płł ja• cło 'lll&l>szenla •Włgo toru. 
prl!le.; wybudo:w~le wrao\dCh "band" poprzecz 
nych (1.80 m.) i {>tOW~iory~nych trybun. 

Kt'RS LITURGICZNY. 
(-) W sobotę odbęd4 ~ę w eall Niemieckie 

go Gitn,J\a,zjurq Gd gQdzi?\Y 17-ej dalne · s.p~tka 
lila w grach sportowycł>. o pliJtat "Tńumfu'•. 
M1a.nowicle w aiatk6wce teńsk:iej ŁKS spotka W dnlu lS b. m. o rodztrQ 341 na. ldł z. 
ad HKS i k k6 ki j Geyer" Mt P. - u.. Gdańska Nr. 111 razPOC%ąl Ił• 

Q I ·em w ony wcę męs e ,. P!crwuy wieczór kursu lit11rtk:a:11eio. s lnłcJa· 
=]~~~te 1 „Triumfem" a Kl' ZJedno.•so tywy Katolickiego Związku P<lilelk. Obszet"na 

(_;.) ' 'Tc.oG bawi'•- ubfea-łej niedzieli w Ale- sala nie mogla Pomteśclć Michaca:y, któl'!ZJ' za;. 
u ~ w • Jętł I przylegle pok•1je. 

ua.ndrowie gdaie rozegr3ło m~ towarzyeki Kurs zagai'I J. E. Ks. Bllskup Dr. W. TJmle· 
1 Alęksą.nd;-0wekięm T11w. Girnn. odnoez4C wy- niecki mrwaczając czem Jest lłtur~lka t Oleltl 
aokie zwycięstwo w stosunku 9:0 (2:0). s!ę różni od liturgikt. tak powstawały lturde 

(-) W nadchodzllefł niedzielę do Pabjanic i9tnąeiące do dzdl;;ieaszyoh czasów w K.bśdełe 
wyjeżdżają dwie d.ru.żyny ł6dzkię: Makkabi Kato dckim. 
(Ló<U) rozegna o god~ 11-ej na bQisku ~ru- Na mównicę wstąptf J. f!. Ks. Biskup Dr. K. 
szeender!l mecz towirzysld 11 klubem fabrrcz· Tomczak, lotóry w dtu:tszyint l pełnym ()rato( ... 
nym „Kruszeimderf', .za4 łćc\zki S1'tem spotka ::kieJ swady referaol'e przedstawił 1enese l 
si~ o tej aamej ~iinie na boisku Sokoła znaczeni-a kl!lbu zewnętrznego. w ręb:głl, wyja.­
l;>ąbj. w rtl~ZU o wejście (io Id. B z Tut·em śni! ozem jest liturgja I wskazał. tł nrekrwaw• 
(P11bj.). Oflan Mszy św. Jest lej ośrodkiem. 

( ...... ) Zeiitawl~ie p&l'-, na nieda:ielne· sawodr Drugd referent Ks. Prałat r. Jaoobł łkreA:lł 
bokserskie międzyklubowe •• KP Zjednoczone' hlsrorję powstania Mszv św. słeittd. u dą 
zostało już dokonane i przedistawia się nastę· . Wieczornika. gdzie Chrystus Pac dożył t*rw­
pująco; Michalit~ (Zj) .... Krzywański I szą Ofiarę niekrwitwą f dał moc AJ>OStołom, 
(liKS), Kijewski (Zj) Nowićld (lKP). Zhtliń~ słowy „to czvncie na pamiątkę molą''. r.obrt­
~i (Zj) - Nikonerew (IKP), Roguszęwsk1 zowal formę. w iakiei łio wYlronywatf AJ)OSltO­
(Zj) - Gołębiowski (łKP). Ma.rc:i;ewski (Zj~ łowi'! I iak z btegllem czasu ksiztattowałt stę 
Owczarek (!KP} Pawlak (Z) - Ostrowski lli.tur~1a Mszv św. 
(G) Li.J>iee (G) '._ swu n (!U). Rosław Naider pożytecwe wykłady odbYWać ~ bę­
(Zj) -. K\'mpa względnie Lompieś (IKP). z ~ą ieszcz.e w dniu 17 b. m. w tdte sali o &t>­
pośród wymienionych par najcie)ca.wiej z.a.powia dZlinie 20-ef. 

PODZI]3:KOW ANIE. 
Z ŻYCIA ZWIĄZKU REZERWISTÓW. 

daj, ei~ walki dwóch ostatnich. Poza. tem. w 
ramach powył.szych zawodów <>dbędf BJę row­
niei trzy 21apowiedzi~e walki eliminacyjne . na 
inęc21 J,ódź-Sztokholm: Pawlak-Brzęczek. F1es-
trzytisk!-Leszczyfiaki l Kli.mczak-Banlll!iak. Sę- Staraniem Zwilłzku Rezerwiat6w Kota 9 11& 
dgiować będz~ p. Landecki. Przedmieściu Kilińakiego (Kozfny) unllCł1ona 

(-) 18 grudnia br. wyjedzie drużyn.a bok została przy uJ.. Waqńskiego Nr. 9 w lokalu 
serska KP. Zjednoczone do Warszawy, t:dzie ro Szkoły rowszechnej Nr. 40, pny azezelnfe wr 
zegri1 mecz towarzyski z t;łmtej~zą Sko~llc· °1(J.e~z pełnionej n.li, uroczysta akademja 1 okazji 
Skoda·Zjednoczone zapowiada. się b. ciekawie, 
gdyż jak wiadomi.>, drużyn~ warszaw!?~~ zo: 14.lecia odzyskania Niepodległej Polski. 
stała wzmocniona czołowymi bokseram.I. Cy Uroczystość zagaił prelegent p. lanonkł, 
tanem, Pisarskim i Seweryniakiem. . 1 ilustrują.c w pięknych słowach znaczenie te; tr 

(-} Pecydtua.ce zawody. o ~jśde do Ll~1 I roezystości ora.z podkrdlaj114 rolt ja.q apełnił 
1r~ Pod~órzem (Krąków) a poznańs~ą J marszałek Józef Piłsudski w odzyskanl11 Niepo­
legją io-zegrane zostaną w CzęstochOl\Vle.. a .11e dl l j p lskł 
w W nsza!Wie lak pocrzą.t.kowo pro1)QłloMtno. eg e 0 • 

NlOOńełny meC2 Podgorze-Leiaa je.st dla Czę. Po występach: orkiestry strat. I . K. Pocnał· 
skiego, chóru złotonegoo • uczenie nkolr p0w-

l'rantiuski kólt.r'ł, And-re Leduciq, UAta 
nowił ną tor:-e W Al~erzs k\lbi Mwych 
ft.kordów świn'owych1 'na dwie mi~ -
4.22.4. triy ni'lo - 6135 4. ciMry mile ~ 
8150 2. p;ęć n1iJ ..,...... 11 ;0~.6, llze6ć mi.1 ~ 
la:20R, 11iedep1 1Pi1 - 20:07, dzieaJ~ tµll 
........ 22125.8. 

Jednak po półgodzinnej jeździe - zrezyg 
ńawttt • • • RADJ O-KĄCIK. 

15z~hnej Nr. 40, dekla.ma.cjach ł t. p., Ull'OCZYlto 
ści zostały ukończone. 

J~dnocześn!e ~ drogi& Za.1'74d Zwiłtkn akła 
da cierdeczn.e podziękowanie za W!i1p6łud1iał i o­
ka.za.lUl pomoc: pani kierowniczce nkoły 

powszechnej Nr. 40, pa.nu dyr. J. \Vęilc~kle· 
mu, panu prelegentowi Ja.no'IVSkiemu l t7n'l 
wszystkil?\, którzy cho~ w na.jmniejsz:vm słi>pnlu 
przyczynili się w organizowaAfu tej ttl'OCł1'• 
stości. 

• • • 
Wynik Ar· ' ·~u"'baud w f?odzi.,nej jez. 

dzłir, n~ rowt. r:· ·• lefMlY Qd aławnt<~o rekor~ 
dp Ena. ni" mód hyć oznanf of1dn1nłe 
s pewodtt 1i ·-n voh nieformaln~cł. Wobec 
tego Arch~un~ •ul 

fH>n.owil próbę. 

W mic~ hokeja ąa lodzie drużyna u.tii 
wer$ytetu 0".'l:ford pokonała reprez~fac.ię 
Siemiee 2 :O. 

• • • 
Szeedetflgiów'k.a ko1araka w Chi~1to llQ. 

~ta~ iakońezpna. Pioerwsze miejeoo nl<ll"J>f> 
•faiewanie ?:dobvla {>ira kąnady.i!lka. Pe· 
r7t-n-Audy, mąfoc w 1umie 4i74.łl5 kbn. 
pr,,.,.it>chanych. Drn~ie mieisoo zajęła paro 
wło,ko • amerykańska. Binda-Hill. -

Lepiej nie techać .•. 
Hokej pQlskl na manowcach. 

W całej Ęuro;>ie sezop hokejowy jest 
JUŻ w pełni dzięki bogatej sieci pała('ÓW 
Jod~ych rozsjanych po wszyatkieh stoli. 
cach kontynentu, zawodnicy oie tylko 
grają już, 

• . ale są w pełnej fonnie. 
W Polsc-e tymczasem jes:zcz~ o hokeju 

s~ ttie myśli, jedyny stuczny tor łyt. 
wiarski w T\ntowicach został już copraw· 
da otwarty ale hokeiści 1iawjtają tam do. 
piero w lro11cu grudnia. 

Zrozumiałe jest, że w tyeh warunkach 
dystans clzi (>lący hwJ europej~ki od pól-

&kiego musi się znowu zwiększyć i te 
po smutnej pamięci roku u.biegłego, 
rok b.ieżą.cy nie ia';)<l'wiada sit 

wiele lepiej~ 
Może nowe władze związku oszczęd2' 

n.am fatalnych eskapad w rodmfu ()]impij­
skiej, a)e kiatde zetkni~łe z ugranieą ia. 
p()Wiada si~ ja.ko dotkliwy cł0$ dla hokeju 
polskiego. 

A na mlstrrostwach świabl w Pradze 
(Juty r. 1933) nie b~dziemy mieli po eo Je„ 
chać. 

Wszechświatowy turniei piłkarski 
~ Berlinie. 

Jak donoszą z Berlina NittniPC\:i 
Kornitt!t Olimu11ski zamieria woruwa· 
dztć dn cro1tramq ll?rtvsk ll-~f olim· 
pj;1dv w r0kt.1 l<l36 

turt1leł piłki uotnoJ. 
Sprawa ta natrafia fednak na szereg 
trudno•cł. Jtd\'a bez udziału zespołńw 
zaw„dowvch Ansrłii Austrii. Czech. Wę 
tjer. Italii ctv oołudn. Amęrvki turniei 

ten nie bvlby ani interesem. ani spor­
towo nie stąłbv wysoko. Istnieje przeto 
orotekt zorganizowainla turniejq pitkar„ 
lik1ego wszechświ;itowe~o przed ~a­
mvm terminem igtżvsk w dru~iej po. 
f owie lipca. ale nie pod e~ida Niemłec­
lcfern Komitetu Otlmniiskie~o. lecz Nte„ 
micc:kie~o 2!wiazku Pitki NożneJ. 

Dwucyf ro""y wynik 
meczu towarzyskiego ,,Warty••. 

„Warta" li2'owa bawiła w Bvd- , rn:r (4:0). Bramki strzelili: K nio­
l!Ośzczv. g-dzie w · spotkaniu towa· ła i;. Scherfke 2. Kryszkiewicz 2 i 
rzvskit' m pokonała mieiscowa „Po- Radoiewskl I. 
łon ie". mistrza okrc~ oom.orskiJe-o - · 

RASZYN. piątek. 
l1 40 f:>reegl-ąd i>ras~ polskiej, 11,50 Kem. 

meteor. dla komunik. .ottidcze,i. 11.58 Sygnał 
czasn_ u.o.; Prornm na dzień b<iet„ 12,10-
13.W Plvty itramof<>twwe. 13.20 Urz I<ooi. ~IM 
lS.40 I<omunikał go~podarczy. 15...':il Chwilka 
J.otndczil t przeoiwgaiowa. 15,55. Chwilka mor­
$kł t kolonjalna. 16.00 Przegląd wydawnictw 
Pl."riódvcznYch. 16.15 Angttelskl Oi!l2uaiphoo-t ). 
l6.30___:.lfi 4-0 Plo~nkl w wyk Ą. Wasiela. 16.40 
Odcr.yit p. t. ,.N<t szla~ach eteru". wy)tl. inż, 
Wł. tt:elle.r. 17.00- 17.55 l(oni;:ert popcłudnilorwY 
W t)rzerwle; komun. dfa żeglu&i i eybakćw, 
17.55 horram n11 dzień nast., 18,00 „Przegląd 
rpln. pruy kraj. I zacrt'an." z W t!na. 18.10 
Roomalt0ścl orae wllild<lmośo! bieżące, 18.30-
19.3') AL:dycja ku ucze;reniu oświęta narodowe­
lto ŁOrtwy . lQ.30 Fe1jetnn J>. t. „Handel w Arne· 
ryoe''. wygi. p. O. Olechowskl, 19,45 Prasowy 
Dzilennlk RadJowY. 20.00 Pottad.a.nlm muzyc.z.na. 
wygf p Strl)men~er. 2C.15 Koncert symfonicz­
ny JXJświcconv tw~rcz'Jści S. Prokofiewa. W 
prŻerwte: felletott Uteracld p. t. "Akademia !'I.o 
t~racka". wygl. J Kaden-Bandr()Wski. 22.40 
Wfadoonoścl sport.owe. Z2,45 [)od. do Pras. Dz. 
Radl., 22,55 Urz. IC'~$11. PIM. i kccnun. polńcvJny 
Z3,00-24 ()O Muzyk~ taneczna. 

ORIOES11U f';VJ\\fONICZNA 
W PABJANJCACIL 

Pabtanlce, dnia 17 Ustpp•da. Z tmcda·tywy laiW 
r.ilm Wyózia!1l Ktl'lt-ury I OśW'kltY' magistratu m. 
Paibjanlc p ł}. Dą\>r()w'Skteio zawdat:am ZD1>tata 
w Pabjantcach <>rld~tra symfonlo:zna hn rry­
dery!(a Cboi>bl 

Do !Jl'•lcicstry ~plsałe> slo dmy-chozu 32 nad­
lepszych mu.zyk6w z PabJanfc. Tvł11CZasowe kle. 
rowniotwo ork!es.tfY stamowią: 'PP. Karol Lu· 
bowsld - tl"łerowndlk werMJetriiny orklestrY. ta· 
stęJ)ca - p Ani<> tf eln~e, ~yrnent - Bernair<l 
Debi.ch.. zast~ - l(p Lu'1(lwsk1. 

Aćzkołwiek o~e$tJ'a ~a.lduJe sle Jęsl.CZe w 
stadium orgatdzaeJL zes~ &rklestry · w-ys.tąptl 
łut 

z wla~ny~ k\ln~rtem 
pódozas tiroczystn~I ohcttodu dni chopln~k!ich 
w Pablarrieech OehM mlodai ort<festry wypaidł 
ha-rd~o dobru I ~~u1e nadiieJ~ {)li,. t>M:v~zfość. 

W zwif~~ku i ~t~nlł'm otlclestry. or1ta-
11iro:Je gie w Pał>1an!cac-'1 T(l'W',1~ Muzve~­
ne łrtt Prvderv~;1 Ch.-.płną, 1ct6re1?o za~fanlem 
fledi;!e preez fedna111IP nowvch cr.tcmk~w ezYT1-
nych. ws.plerata<:Ych I honorowveh. roobvć sze-ro 
!de ~ono orzvłac.f6ł muzv1cl dla f)O<l)leramia mo· 
ralne11:0 I ft1'1"\fl.!:MV't!ll:O Oll'klestry svmfoniczneJ 
1v Pahia1ni~.ch, T'>o ndztatu w wacv Towarzy­
<1twa za'llTO'IT<'ITI(t cafy ~eref: 'P()Wainych oso­
"i«ł!'lłC'I Pa~amc 

T\1'1Tl~ni.i<1em mtl~ra tJTacuJe us~n1e nad so 
ha I ~„„~nM sle do nowei;ro koncer tu n.a dzieli 
27 h . nl 

Ncwopow,c;rn feJ jedvnef nlaców:ce mm:voznej 
w Pahianicnch n~1„;„ fyozyć JakJnau>n<myś!llieJ· 
sa.<:iQ ,rozwo)L. 

Co nas po pracy rozweseli? 
Teatr Mlefsld - J~ I Jilł. 
Teatr Kameralny - Rembrandt 1111 sprie· 
daż. 
Teatr Popul3rny - Czar wałea. 
Nowy Momus - Edzió I ftecb:«o, 

· Jar - Kto Łodzi dogodzi. 
Adria - Plajta firmy O>hn. 
Cap' tol -- Gehenna kobiety, 
c~slno - Człnwlek małpa . 
Corso - I Stalowa dloo. n Miło&~ n:a roz.. 

dr~u. 
Czary - I Karolek ratuje ł!urooo. li! Macł­
ste - imperator. 
Grand - Kino - Błała trucizna. 
Ludowy - Krzyk tycia, 
Luna - zw„·clezca 
J\\etro - Dama i pieskiem. 
Mimoza - l Dwa s11rP1 b.!Ją w walca takt. 
Il. Dzlesleć minut stracłlu. 
Oświatowy - Dla dorosl. Noce kauka&kte. 

dla młodz. Pod sz:tandarem bezprawia. 
Pałace - Dr. ł'rankensteln. 
Pin - I Prznoda miłosna. U Priy)taete. 
Przedwiośnie - Precz z miło~dą. 
Rakieta - Mllość 2:ortety. 
Splendid - P!dA nocy. 
Sh•lnwv - Afera mełatkł. 
Sztuka Mara du. 
Zach~ta - X - 11. 

Co zgotować jutro na obiad ? 
Zupa grzybowa r; klrueczk,ami, 
Kartofle wypiickane • Jt'1mi. 
Budyń. 

WINSZUJEMY. 
Jutro: Odonowł. 
Wsch6d słońca 6.58 
Zachód - 15.4" 
Długość dnia 8.46 
UbyJo dnia 8.06 
Tydzi'eń 47. 

• 
Zycie ekonomiczne. 

BAWELNA. 
Notot(anfa „ d11ła 16 llstapada 1931 r. 

Now, Jork. Listopad 6,Z7, 1tudde6 6.~ ·~ 
NowJ' Orlean. Loco tl,iM, uudzlelt 6..28, ltl"­

ez e(t 6.34, lllUlr:łC 6.45 
Uven>ooL Ustooad !,&.\ crudzld 5.31, str· 

Qr:ell !..30. 
El!J>ska. l.Jjs.topajd 7.<46, lt'U<likd 7.~, st;n:a~ 

U3. 

Waluty dewizy i akcje 
na giełdzie warszawskie) 

DROBNI! WAHANIA KURSOW oeWIZ. 
Zebranie lłełdy plem~tneJ cechował nas~ 

colcolwłek imcolejsą. Bel$ zyskała ! ~. a 
100 ble •• Holandia 10 rr. na JOO fi. hol„ Pa.ryt 
l I!"· u 100 fr fr. «U Sz.WaJcarJa !5 gr. na 100 
fr. uw„ notowama ~holmu, tak r6wmet 
NoWJ J.ork - c:ziek l ke.bo! JlOZOSlitały boi 
llQl:a!IJ'. 

Dt~a aft&'felska b)'ia ładu.a o l sr. • I 
hmcłe. 

PAPIERY PA.ięsrwowe - NAD4L MOCNr. 
W me.te PIJlłerów premiowych patllOlft.ła 

tudon~ męcna: cwyłkmvflly 4 PMC. Pob'et 
ą Dola~ o.~ f;'l'. 4 proc. Potyczka. mw.. 
!lycy)na rłłYkła o 50 ir. oru ' Pr~ Pot:ru­
ka lnwestyeyJna seryfna o US zL 

i lnaych paplł!fl'ów 5 proc. Po!:vczb JCoa~ 
werayjna była t.a.6ssa o 0.50 pcw„ 6 prac., Po­
t7czh Polarowa oras 11.&l)' I oblłsaQJe baok61' 
pailst'W'QWYcb 1miful kursowych lde WJbir&. 
ty, 11~tnłaft 7 ~ Potyczka ~łobflsaqp 
zyąkał• 0.1.J pl!QC. : ; 

PAPll!RY PIOCENTOWP.. 
PrelłlJ. Pot. ~ mta m ~ 

Premiowa Potyczka klv;ostJ'cni. 98.oo. Pr-r 
Iowa Poucm lnwestyc:yln& sor. ltl!JS. N 
!twowa Potyoib K.ouW'Cl\Q'łna 1914 r. «8( 
PołYczka potarOWt 1919-1920 r. ST-lf7 JrO. 
?otyoib StabllizacYin& 1911 r. IJ6.!0-&1ł, 
UMy Zastawne Bulw ~MIO &Ua. Ustr Z... 
~· Bank11 ~•eaio 94.~ I.Ja~ Z.,. Bab 
Ootp, Kr~ Il "'1. 83.zo_ Usą z.st. hita 
Gosp. krai. I 1111 9(,0(). ObU11.cle 1C1omam1nt 
Ila.nk11 Oosp. ~ K MIL SJJ!. ObUllde lo­
mUMlne ~li Oolsp. l(nł. I •m. 94.QO. UitQ 
Za.at. Tow. Ktod. Z1emsk. w Wanr.a,,te IJA 
U.ty z.-. Tow. Kred. m. Wanan fł.50. Ur 
•tr Z.-. 'tow, 1\red. m. WKl/l.aW'f 57.al-
57.M, Usty Z.-. Tqw. l<A't.d. m. Siedlec: SłJS, 

Sl.ABSZA TtNDfNCJA DU AKCYJ. 
ObiotJ w dzfale papierów dratdeadoWJ'Clli 

były barthfltł otywtcm.. móltll nutrdł b} 
słabsą. 

Z pal'ftrdw bnkowycl obralcuo ...._. 
Ban'ku polskleo po kurde o l rl •JłaoilL 

W cruplo metałurrfC'Zllef at11wwuo 8* 
UIPoPa p0 ceole o !O ~. dłazel .., lłocłinlll 
do ostatnich notA>wd ołł$Jnych 1 dlil& IL Il. 
b. r„ Ostrov.ieckfed, które ollnłb1J' "' o I 
zł. na sztuco (ost. mt. arL 4. 10. !w) 9rM Sta~ 
tac:how1ct, kt6.rt straclty 80 rr. 

KURSY AKCYJ. 
Bank Polski 13-39. LłPOP 113."m, Ostr<>Włlec 

,er. B. a>.OO. Starechowb a.oo. 

OIELDĄ lBQżOW A. 
Warsnwa, l'I. U. U.~ ceduła Clefch 

ZbotawJ> • Towarowet, C6IJT a 100 kc. pary­
teł wa~ Wanza11n. w hanclu hurtowym, ła­
dunek WJ.łon. t lcursy ustalooe Dl IX>&t&!wfe cen 
detdoiwych: tyto ttandard 1100 a (119 f) 16.M 
-16.50. - sttndud n m O' (111 O 15.75-
16-0z: ~~ m:erwonal, jllttl.. szldtst.a, m IT'. 
(133 f) Z'T.SD-al,00, - fedmollltll 742 rr. (1211§ n 
Mm-n.oo, - zbłerwut 731 rr (124 f) 25.00-
26.50; grocb połn~ work 24.00-26.00; Wlctorta 
~ wdrłt. a<i.~,00: ~ JlSzenna ~ 
wym. „o~o llfOC. -45,00--M.OO: maka ?!Sf;e!lllla 
0000 wym. 50--{)0 proc. 40.00-45.00; me,b tyt· 
r.Ja py<ł!. I gał M-5! ł)t'OIQ. Z7,00-29.00; m~b 
tytnra: si&:. n sat. PO ~5 11>roc. 21,00 - u.oo; • 
ka Wtnia n!lZOWa 9S proc. ?1 .00---23 OO. 

„GEHENNA KOBIETY" 
na ekranie „Capitolu". 

Jeneie jooen film, ilustrujący korupeJę .1.me 
rykaM!rlch urz;ędn(ków i leaderów politycznyeh 
i zależnoU ieh od różnych ciemnych łndywi­
du6w, wywierających swój wpływ na wszelkie 
dziedziny jyc.fa. 

Oceywik.ie ł tutaj lnajduje sio jeden „apra· 
wiedliwY'', ~ wypowiada walkę złu i Ili}" 

ciota, ale nie mamy ładnej pewnokf, cą kle· 
dy§ sam rikol(lł nie &tanie aię 

orlart terroryst6W". 
Główna C%ęM filmu roz~ywa slę w w1ęzie· 

niu dla kobiet, gdzie dostała Ilię dztewc'Zyru 
niewirui!e ~&kar!ona. 

Ma t.o byd !e!Uki odpowiednik „Szarego do 
mu''· Reżyser n.ie dał nam Jednak całokezt.ał 
tu łycrl& więztennego ł n.te umiał odtworzyE gro 
zy przetyd ludzki~ pozbawionych wolno~. eo 
byłio tak świetnie pokazane w „Szarym domu• 
George'a Hill&. 

Wyr6!nM nale!y Awłetl!.4 ~ Sylwji Sldner, 
k:tórł re!yserzy uparli Bit pokazyW9-d r amze 111 

więzieniu, "-lbo przynajmniej w otoczeniu !efy. 
mina.lnych t1p6w <„ Wielkomiejskie ulice" i 
„TragedJa, ameryka!11b"). 

Rejestracja rocznika 1912 
Jutro, w płttek, dnia 18 li.topada r. • 

powbmi ał~ zgłosi6 do spieu m~zyźni ~ 
1 hih l9l2. ~ieszk.1lli JUl terenie 6 komi 

sarjato policji państw., k.t.6rych nazwłakt 
rozpoczynają sło od liter: Ł M N O I 
R S Ss T U W Z 1, Ż, oraz mężczyźni • U 
renu l.f..go komisarj\ltu policji państw 
kt6rych n azwisl« · Yf\?"l) QM~'P :'1: :J się od ~ 
i.r:. w. z i t. 



,,ECH 0--

Bohaterska Joanna d'Arc 

siostrzenicą obłąkanego króla. 
8 talarów za odcięcie głowy. 
Zarobki kata w 17-ym wieku. 

f 

DODllłE POĄYS&Y KUPCOW. 
W Kolonji odnaleziono dlek.rot elektora 

Charakterystyczny przykład. 
Doknła postaci Joanny d' Arc utworzy Iszcze grl1itltOW1J1iejszv proces rehabili· kolońskiego, datowany Il dnia 1 etycm.ia 

;a sic: w ciągu lat !ef,!enda. która otoczy· tacvjny. o życiu jej podawalv s.zczegóty 1682 roku, moc4 kt6reho okre.ślone zosta­
ł2 jej bohaterską posrać świetlaną au- tiietzlicizone kroniki. w samem Domrc· ły stawki wyimgrodzenia kata za dokonywa 
1 rolą Le"'enda ta mało jednak posiada my przeprowadzono badania - a mimo nie wyrok6w. 
wspólne~o z historyczmą prawdą. Boha- to nie bvto iadlnej wzrniainki o jej nocho Ot6ł za poćwłartowani~ 'delikwenta 
1~rska d.ziewozvna nie urodziła się w dzeniu. które, wedttu~ Jacobv'eiro. nie otn:ymywaJ kat 8 talar6w, H odcięcie gło 
wiosce Uomremv, lecz była oddana w było na dworze królewskim żadna taje-
opiek1; prostvm wieśniakom, a rodlzice mnicą Jedynem wytłumaczeniem tego wy - 8 talar6w, za nduoenie - 6 ttila 
.ej musieli piastować Jest cheć ukrycia tvch szczesróifów rów, Z;1 ła~aniłłi kołem - 8 talarów, ~ 

wysokie srodnoścl na dworze przez ówczesnych ludzi z.e względu na odcięcie ręki - 3 talar6w, za pn:ypaleme 
królewskim, interesy polityczne. Cieka.we jest, jak I rozptJ.lonem telazem 26 groszy, za pogrze-

Akoro Jui przed zdobyciem miasta nosi- odpowie na wywody Jacobyeg;o oficjał- h'hi-e żywcem - 6 t.alar6w, za stoeowante I 
~a tytuł . l>Liewica Orleańska". W zna· na nauka. I tortnr - 1 talara. Miłe czasy. 
nym francuskim miesięczniku „Mercure 

Krytz1Y1 gospodarczy, trapiący Anglję, 
wzniecił w &J-lnym etopoiu pomysłowość 
sfer kupiieckich. Wysilają sii; oni na różne 
pomysły, '1hy dotrzeć do najezerszych r:r..cg 

kupujQcyeh. 
Oto kilka z taktch p'omys1ów, które wy 

d.aly doskonałe rezultaty. 

Jeden • londyńskich kupo6w ~la po 
czął IJ>nedawać sw6j towar w kartonach, 
zawierających 

28 frmtdw ~g1.a ,, 
Pnyj,ł kllkudmiesi~u agsl'"llt6w, k't6rzy 

de france•' ogłasza obecnie młody U· 
czonv J. Jacoby wyniki dłusroletnicb ba 
dań swego oj<.:a. którv jako lekarz I u· 
czonv dotarł do wszystkich bist()J'yoz­
nych źródet. dotvczacvcb życia Joan­
ł•V d'Arc i doszedł na ich podstawie do 

f 

V POIZUKIWAlllU DEZPIECZllEGO łlłODKA„. 

~ensacyjnvch wniosków. 
Według tvch badań Joanna d'AJ\: 

~st naturalną córką Ludwik.a Or·leań­
skiei?o. a wie-c siostrzenica obłąkanego 

„Perfumowanie" gazu świetlnego. 
,,Detekto1~~ osłabi silę zapachu. 

~róla Karola VI-go. Nie urodziła .;;ie, Druga serja eksiplozyj, zraża wiele o- że się zupełnie mieszają z gazem świctl­
jak dotv<.:hczas twierdzono w r. 1412. sób dto używania gazu świetlnego w gc,s. nym i udzielają mu pCYlądanego wybitne. 
lecz w r. 14ll7. Nie bvła taka młodziut· podarstwie domowem. Czy wypaJki go zapachu. 
ką dziewczvną. l?'dv wystąpiła do walki podobne nie dadzą się uniknąć i gaz świetl Naogół znane dotychczas środki nawa. 
z An~likami. Na krótko przed ~woją ny musi być tą nieuchwytną, czaJącą się niające nie spełniły zupełnie swego za. 
tmiercią oddał ja Ludwik Orleański do trucizną, której eksploatacja zawsze łą.- dania, 
Domremv w bezpieczne miejsce. czyć się musi z pewnem ryzykiem? są za mało lotne, 

Tam wzrastała Joanna d' Arc w wspo· Zapobiec wypadkom, mOOn.a prostym bądź to oddziaływują nagryzają.co na ma 
mnieniach. które dosztv do niebiai1- sposobem. Wystarczy terjał rurocią.gowy, a co najważniejsze g~ 
~kich głosów". gdv orz.ez pojmanie Del rmwonić gaz, nawoniony niemi tracił swoją woń w 

tektol'' wvrabia znana rafineria „Ga 
l!cia", w Drohobvczu. 

Nlcwatpllwie odpowiednie władze 
zalnteresu ia sie problemem nawa­
niania l[azu i w Interesie bezpieczeń­
stwa publicznes:ro przeprowadza 
przvmus nawaniania e-azów mało­
wonnvch. 

obchodzą mle.5Zkania proletarjatu. a.ie r:at 
patrllOne w osobne piwnice. Prttid do 
m'em 1Jtajie auto ciężarowe, pełne kartooó~ 
.1 zawarto6cif 28 Cunt6w węglb. Wynik był 
po kr6~h czaaie nadzwyczajny. 

Pewiien handlans drobiu w GlaagO"Włi. 
ogłosił, te 50 pierwszych kupujących kaMe 
go dnia, o ile, zakupią knr~ lub gęś, otrzy 
ma w darze <ki nno dmgł kur~ lub gęł. 
Codzkń po północy przed sklep~m usta­
wia st~ „ogonek" tych, k:t6rzy chcą • 
)~ 

(lo pierwsze} pi~~dzi-esł.qtkl. 

Po kilku dniach kupłec ten miaJ ro. 
kordoWl lloU odhiorc6w drobiu w mie. 
śeie. 

Firma, handlująca materacami ł po 
1~1'1 pop\uUa w trudnołcl płat'h.icr.e,, 
gdył obecni" ludzie nie wytlaj11 NI takłe 
neczy pił"niędzy, a nłyiY'ają i!!tal'Vch, eh~ 
ruiytych i t>0111iM:0?-0nyt'Ji materaców. 'Fil 
ma ta ol!:łoi-łła: pn:yjmuj·e stare matenioe 
f wymłiatła Je n.a nowe - -p'o połowie ee 
ny nowych materac6w. Po kllkn dniach 

aprzro.a1„ 500 mAlfteracdw • •• 

Oto kilka chuakterystyeznych przy'kła­
cMw, dowodzących, ile rvutko~. łnie,iatyws 
i dobry pomysł sę jedną z ~ł6wnych lrod 
'ków obron!nych w cmsach depresji gosp~ 
<larcrei. 

fina dom Orleamów osierociał i Francja skoro niemożliwem jest dntychczas poz. przejściu już ;>rzez bardro cienką warstwę 
wpadła w ręce Bur~undów i Ang-lików bawić go własności eksp.loeywnych i ziemi. Po1J1iewai jednak przy najwięk­
Wtaiemniczeni w żvde .Joanny d' Arc toksycznych. Przez sztuczne nawonienie szej ilości wypadków eksplozji lub zatru. 
dworzanie Bertrand de Poulengv i Jean mało wv<'2uwalnych gazów możm1 cia przedostaje się gaz z nieszczelnyeh lub 
de Novelopont zabrali ją w krvtvcznvm zmniejszyć niehPznieczeństwo, gaz otrzy _ pęlrniętych rur 

Złoto w brunatnych workach. 
Niecodzienne widoki dla mieszkańćOw Berlina. 

momencie z I>omremy, pokonali wsze!- · ł • • I · t.. ' ' • e • • d • 1ca..s. mu1e w asnosc1 a armurnce. 0•1Pcnosc 1e- prz z z1em1ę o mtesz u Pewien bank berliński zawi.adomił 
kie trudności i oddali jej naczelne do- · t t h · · ~ • I d k' h · d · dl d g-o Jes na vc m1ast stw1(>rr1zona 1 ewen- u z 1c , n1eo zownym wymogiem a o Bank Rzeszy, iż ze swego konta ....vlej-
wództwo woJ"ska Jako „d'Ziewica orle- t 1 b ,_. 1 b kod • • I b 'r~..:sk • · · t ł ś ł"'"" ua ne ra"'1 u . usz 21en1a z mie sca rego s V11 a nawania1ącego Jes w a . mu]·e sumę _ 25 milJ'oinów mk. _ Otóż 
ańska'• wv. stąpita natychmiast podobnie · t h ~ · · b · t 'ł h 

M ł usun1e e V\: mog-~. n1e, ze y nie rac1 swego zapac u po ,„an.,,...ort teJ· olbrzyrniei swny ulicami 
Jak Dunois bastard Orleanów. - ia a Pr -..:s..:s .3 " •• • • • .... , ~y " acowl'!no uu11a.wn:i nau zaą-ą.unie· prze1scrn przez z1em1ę. berli"ński'emt' ni'e J'est bynaJ"mni'eJ· raeczą 
ten ~am herb co król. · · ś l · w t · k ły 6 

bez trzecie' lllJI, n1em n:iwan1anfa R"l'IZU wiet nego, t. J. os atn1m cza~ie u .ruza się kr t- Łatwą, poniewali zdarzyły się już licz-
' nad 11rl7:„1"'..,;f'm mu kie wzmianki w fachowe1' literaturze a. ad • 

1ak to bvtło przviete dla dzieci nieślub- ne wyp ki na?adow mpełnie na wzór 
nvch Znała doskonale z.wvczaje dwor- t'harakteryRtyC'lnE'go zapachu, meryiki;ifr::kiej, wskazniące na to, ze zna gangsterów chicagowsiktich. Koniec7.ll1e 
~kie i umiała ob~hodzić się z bronią jak któryby odrazu wskazywał na obecność leziono tam nowv śronek nawaniaj~cy jest przeto jaknajdalej idąee zabezpieeze-
każdv rvcerz francuski. większej il0ści ga7U. Wiedeński profPsor i?azy użvtlrowe. Bliższvch szczeg-6ł6w na. nie 

\Vvwodv uczonego francuskieg-o są Fromm przed 40 laty użył do tego razie nłema. STJ('11.';Ób wvtwarzania stanowi takiego tmnsp<>rtu. 
poparte dokumf"ntami. Ciekawe jest. jak celu pewnego orj;""l"lif"ZTIPgo związku c;iar- tajemnicę wy~azcy. 
mo~ła zachować sie tak długo tajemni- kowerto t. zw. Trithin~ceton. Związki Wróć.my jedmak do naszycll stosun- Przedstawia się ono zaś jiak następuje: 
ta fej pochodzenia. Dokoła postaci Jo- si~rkowe posiacfaia cz.e.sto za';)ach prze. ków. W Polsce mamy około 150 gazowni. Już na godzimę przed CY.lJllaCZonym 
:mnv toczvł ~le wielki proces. potem fe- ni'kHwv. a są r>rzvtem bardzo lotne tak, I pozatem posiadamy olbrzymie złoża gazu wyruszeniem transportu, w danym ban. 

-------------------------------• zjemne~wBocy~~u. ~~~~Kro~ ~grom~q~ędet~t~i i~dająw~ 11ieńskie.m i t. d. Rurociągi rozprowadza je brauningi. Sdz.of.erzdy kłazasd· ~~hotlf,w 
Obrońcy P O I d e ..... ,„ O- ...,...,„ jare o-az z'em y . . h 1 b~ ';)ancernych stu JUJą o nie pian u ie. 

,,,..... T'Y • m"a ·a 0 dłtt ~ś/./e WSlpOm~tamyc za.gę 1 któremi transport ma się odbyć. Na da_ 
J - • g ~ ącą w ty.s1ą.ce km. Rzecz I ny miaik ,,karawana samocluodowa" wy. 

prosta, ze taki o1hrzym1 obrót gazowy ie:l..dża z dziedzińca gmachu bankNWego. Ignorancja niektórych francuskich deputowanych. 
V:ym,a.ga OO';J'<n;iedniego dozoru sieci ruro- Elegancka limuzyna zaś w której zajmu. 

W tyelt dniach miarł w Paryżu dzien­
rsjkan Alain Mellet1 który wsławił się 
fantastycznym figlem, ja.ki S"'t>J.a,tał w par­
lameneie !ra:ncuskim· 

dziesięciu wyzyskiwaczy i gnębicieli." c~ą.~ow. N alezy stwierdzić, ż~ obsługa ja mie jsce detekt,Y'wł jedz;e niespostrze-
Poldewowie byli dobrymi f)Sycholo_ s1ec1 gazowych st<>i na wyook-0-'ci swen-o . · . · ' „ K: ek j d 

gam .. n·e z'adal' od szano\ eo-o d"''rlUt zadan1·a m1·mo to . d· 1 . ~ b . o zenie za tą „kr.rawaną . ierun az y: 1 1 1 
• 

1 vn ° "'r- 0
- k"em wtad ie,, na c 1est o ow1ąz. Barnk Hzcszy. Nareszcie „karawana" za. 

wainego dalktku pieni::hnego, t k • z zapew~1c trzvmuie się pTZed tylna brama pałacu 
a ty o poparcia moralnego . . ma s1mum bezpieczeństwa Judn<>ścj. B · k · R z --"'-'- d~ · 

dla ot ..:i.... b ' k . a.n u zcszy. Sa1.u.11vuuO v\V ~er-• . pr est~ „ wystosow_a~ego ':"' „trz;·, o:a~ o 11e tom. le7.acvm w obrębie nych 
C1CJ podkom1s,1,1 praw mn1eJ~ośct przy I.11- s1ec1 .!!azo~vvch. T eżeli sobie uprzv-
dze Narodów . to!nnimy, ze w Zą~ł~biu borvsław-

wyskakuje słu!ba 

i biegnie na schody. Z limuzyny z.a.A wy. 
siada.ją detektywi, dobywając swoją bro6 
i stają przed wejściem, nie dopuszczaJ'łC 
nikogo. 

W sąsiPdnich domach okna l ballro111 
zapełnione są ludźmi, p~yp.atrują<:ymł 
się temu niecodziennemu widowisku. NL 
wet na dachach siedzi spora liczba cie.. 
kawych. Po chwili zjawia się słutba, dfw\ 
gająca cię.żkie brunatne W<Yf'Y z płenięd~ 
mi i biegnie szybko ku czekaf4cym aa.. 
mochodom ;>ancernym. 

do których wrzuca wory. 
Następnie detektywi zamykaj• na 1duci 
drzwiczki samochod6w. Na.wet drzwłci.ld 
szoferów zarnykia się w ten sam IP09 
rob. „Karawana" rusza w ~ U.mu. 
zyna ~ detektywami t~ u ~ Obok 
jej szofera siedzi detektyw, trzymaj~ 
w obu rękach - brauningi. Przed gma. 
chem danego banku -powtat"La ~ę to a. 
mo widowisko, co przed Bankiem Rseo 
szy, z tą tylko r6tnic.ą, te ciętkłe 'fmr'1 
z p{en1ęchmi terraz wyładowuje sit 1 -.. 
mocliod6w pancernych. 

Wiadomo, że w epoce bria.ndyzmu roz 
mnożyły r.ię we Francji różne komitety i 
ligi obrony uciśnionych narodowości i 
mniej~ości. MielHmy i my niejedin<>krot­
nie do czynienia z patetyczmemi apelami i 
protestami tych tig. 

Otóż Alain Mellet rozesłał jednie-go ra.­
IU do szengu deputowanycll ok61nik 

LiC2ni członkowie parlamentu odpo. sk1em produkcie i zużycie g-azu ziem 
wiedzieli n.a a!;}el: Pierre Cazals, Camille ne~o o hl i cza sie na około ~o mil io­
Planche, Armand, Chouffet, Charles Bem- !}Ów 1:13 miesiecznie, to zrozumiemy, 
tet i inni. 1ak wielka odpowiedzialność ciażv 

Dwa miliony kobiet niezamężnych. 
„Komitetu Obrony Poldewów"'. 

„Wielce Szanowny Panie Deputowa. 
ny - ceyta6 mnzna było w tym okólni. 
1ru - dzieje się rzecz niesłychana. W XX 
wieku. w enoce sprawiedliwości ł prawa. 
iir6rą. 100 OOO Poltlew6w, nownczf'~nvch 
niewnlników. ięczy pod iarzrnem kilku-

Podsłuchane. 
NOWOCZESNE ZAKUPY. 

Młoda para wybrała me.ble i wytargowa 

„Moje serce krwawi się - ';)isał p. na inżynierach, nadz.oruiacych tak 
Boutet _ na myśl, że ludzie wolni ugi- olbrzvmią. sieć ~azowa. 
nają się pod knutem ciemięzc6w". To też nic dziwneg-o że w da.że-

Paul Courre<nt złożył Poldewom „wy niu zapewnienia maksimum bezpie­
razy niezłomnej sympatji"· Podobnie de- czeńs.twa przy stosowaniu l[azu, 
putowani Roux i Forcin.aJ. polscy technicy roznoczeli poszuki­

wania nad wvnalezienlcm środka na 
Wreszcie wycofany już z życia poli· wania i;ice~o !!az. -

tycznego Besnard Ferron zapisał się Nire bedziemv wchodzili tutai w 
,,w poczet protestującycll prneci'Wtko tor. szczeQ"Ółv żmudnvch i dłu~otrwa-
turom zadawanym łych badań wspomniemy tylk.o, że 

dzit>ciom narodu Poldewów". uda!o sie wvnaleźć środek o nadZ\:vv 

Kryzys małżeński -we Fra.ncJI. 
Dość ciekawa anktete rozesłał 

przed pie.da";nvm czasem pewien 
poczytny tyg-odnik paryski. 

rze ponosza również ten obowiazek. 
W sposób wielce humorystvc.zny 

odpowledzloał znany komik txtrvski, 
artysta Dranen: „Byłem dotvchczas 
tvlko trzy razv żonatv. Każdv chv­
ba przvzna, że trzy żonv - to za­
mało, aby wyprowadzać iaki~ś okre 
śl(Jne wnioski o małżeństwie, P1·oszo 
zwr6dć sie do mnie za lat kilka. Do 
blee-nfe iuż wówczas napewno ku 
końoowt ł czwarte moie małżeństwo. 
Bede bardziej doświadczony pod 
tvm wz~ledem. Są.dze. że udzielt wtt 
dv rozsą.dnei odpowiedzi". 

łll cenę. 
Po omówieniu wszystkich 

&apytał sprzedawt'.a: 

Gdy Alain Mellet wyjawił siw6j figiel, cza i intensywnvm i charaktervstvcz 
wyznając, że naród Poldewów zrodził nvm zapachu. kt6rv w zundnoścl od 
się tylko w je.{!o imaginacji, Pałac Bur. powiada s' ·emu celowi. Minimalna 
hoński zatrzą.sł się od śmiechu . Jedni tyL ilość produkt u. k tórv wvmi.!azcy na­

szczegółów, ko de-;>utowani Poldewów mieli miny zwali „Detektol'' dodana do e-azu 
kwaśne .. „ nada ie mu zn~miennv ?:a n nch . De-

Skierowana do zn~komitych o­
sób ze świata artvs.tvczneł!<' I literac 
kieg-o ankieta zapvtu i·e: „Co należv 
prudsiewziać. aby zapubiec panuia 
ccmu obecnie krvzvsowl małżeńskie 
mn ?", „Czy meżczvźnł powmni sle, 
żenić. czv też czynią. lepiei. kiedy zo 
sta ia starvrnł kawalerami?". „Czv są. 
dzi oan, że istnicie sposób, zaradze­
nia temu nieszcześdu społecznemu, 
które powoduje, że dwa miliony ko­
biet francuskich, nie ma własneg-o 
o_g-ni~ka domowe210 ?" 

Sławna Mlstinguette naJkapeyśnłe)· 
sza z gwia2d kabaretowvch nie za· 
ch\\'yca się wcale instytucją ma:tteń­
stwa Oświadcza, te ,fest to nieudany 
koncept nie posiadający dowcipu, ani 
pointe'y. Nie chce zresztą wypowiadać 
sł~ w tej materii zbyt kat.,,f:orvcznie. 
Nie posiada bowiem votrzebnego da. 
~ wiadcz.enia: 

· - A teraz j~zcze jecl.na rzecz. W ja­
ktch ratach szanowni państwo zamiermją 
•płacić pierwszą ratę? 

ZNIŻKA CEN. 

Głąbek zachowaJ z dobrych czasów kilka 
naście monet dwugro8zowych. Es~tyczne. 
,•ięknie wybite. mo11iężne krąż-ki miały 
JC'OOł wadę, że nie można było ich wy­
dać. Każdy wo1ał zrzec się dwóch groszy, 
niż nnpychać sobie kie!l<Zeniia ciężkim bilo­
nem. Ale obecnie p1'zyszedł kryzys a z 
druirit .! 11trony wszy!lfko stanęło, więc Głą· 

bf"k po11tiinowił wydać ~wój skarb. ldzi·e 
•ł'o znnfome1?0 ku pe.a i pyta: 

- <:n ja mol!'ęi iłOPtać zn dwa gro~ze? 
KnpiPc ·°"mv~a "ię : 
- Tl mnlP nic., ale idź pan za róg.„ 
- ? ? ? ? 
- T:1m za tlw.11 l!'rosze nasłucha ~ię pan 

"Y"'Y"lAń nd żrhl'a'ka. 

ZNA TĄ.. 

- !i." jfl W~)'ół„zude„. 

- lllF.17.„1/:0? 

- ~Joja żona kupiła •obie nowy kape. 
lu·. i rn .zła rło pańskiej żony w odwiedzi-

"'" 

Dwie ulubienice kinomanów. 
Poza t'tm ankieta pyta, - ·czv 

może bvć szcześlh°'e ma.łżeńs-two, za 
warte pomiędzy Francuzka. i cudzo-
zicmcem. 

KAMILA HORN. LIL DAGOVER. 

Czasopismo otrzymało i>nJCszfo 
sto odt>owiedzi. 

Cecvlia Sorel słynna artvstt<a z 
komed1j~ · francuskiej, twii!rdzl. że. 
krvzvs małżeński i1est i:iawisklent, 
za tac.za jq_cem krei::ri coraz szersze 
W stret meżczyzn do .zawierania 
zwiazk6w małżeńskich 

nl2dy nie była zame.tna. 
Pani Au.re! fest bardzo StU'OWl 

Twłerdizł, te Praucuz.1 nic powinni za• 
wierać małżeńsrtlw z cudrzoziemcamt 
Nie mote bvć mowy o sz.cześctu w sta~ 
d1e małf ef1sklm. w którym katde c 
mattonków ma inną ojczymi\. 

iest katastrofa snolecma. ' Odmłenne~o zdania Jest ~any l>U" 
równa iac~ si~ przeJlran·tł wo lnie. bllcysta W. łi Rosny. Wyraia przcko· 
Małżeństwo oznacza miłość, rodztne nanie, te narodowość odirrvwa w mał• 
i maclerzvństwo. Wszvscv me7..c.zvź- 2:eństwie role pod.rzedną. Zna osobl• 
ni powinni żenić sie i zakładać rodzi-\ ~cle wiele matteństw mieszanych. łYlll~ 
nv w młodvm wieku. Artv§cł I 1>isa- cych H sobą ban1izo DCZeśliwte. 

---"llX :o:-x----

___ Zaprenumeruj dla •wych d.złecl .__._.... 

MAŁY KURJER! ,,_ _____________________________ __ 

Odb~to w drukarni \i\ la dv ~fd W ·• ~1yp~fk''"'~k1e10 
„ t.odu Piotrkowska 195 (Karola Zl 

ia wvdawnk:two odpowladu Władnlaw StyoułkowPL 
. Za redakcJt odDCWllada~ łomu rarmd•ld. 




